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r.a dzień 16 BsJonałJa 1924 r. (t. j. w niedzielę) 6 godz. 4 prpoł. w Krako- 
v ie, w sali Tow. lekarak., ItaaziwiiJowska 4. — Na wiecu omawianą b°cr;ie 
s l w a  organizacji. sprawa wolnego wyboru loiarzy do kas chorych oraz sprawa 
utworcenia krak. Związku lekarzy P.P. — Ciężkie położenie ekonomiczne leka
rzy, zwłaszcza młodszych, spowodowało Wydział Okręgn do zwołania wiecu, aby 
skupić ftaii lok o raki i omówić słuszne środa i do obrony na przyszłość. 14^1
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Wafrlfea z powstańcami gs©& Bkrfiteloną
Kraków, 11 listopada.

Jeżeli Hiszpania dla nas jest krajem niełe- 
d wie egzotycznym, to nio należy nas posądzać 
z tego powodu o ignorancję. W szak F ran c j i ,  
bezpośrednia sąsiadka  Iliszpanji me bardzo I w -  
kiadnie jeSt poinformowana o tern, co się dzie
je po tam tej stronie Pirencow. Od kilku dni 
obiegają pogłoski, jakoby w Iliszpanji miał 
w ybuchnąć dobrze przygotow any rucli rewolu
cyjny pizeciwko stojącemu u steru rządów 
dyrek tor jato wi. Pogłoski te notuje prasa pary 
ska. a  z niej ro ach o d lf  się one po całej Euro- 
ipie. Jednakże  w tych pogłoskach mieszczą się 
tek  konkretno szczegóły, że nadają, one w 
znacznej mierze pogłoskom cechę au ten tycz
nych wiadomości.

P rzytoczm y w porządku chronologicznym 
owe konkretne szczegóły. A więc n a  g ra n k y  
francusko-hiszpańskiej uwięziono 27 rewolucjo
nistów hiszpańskich, a w Pau 11. Pale j w P a r '  
colonie stoczyli 'jiyndykaliśoi krwawą walkę z 
puiicją. Komunikat, w ydany  przez dy rek to r ja t  
hiszpański, stwierdza, że 80 rewolucjonistów, 
'k tórzy przybyli do N aparty , zdołano uwięzić 
dopiero po diuższej walce. Sąd doraźny w Bar- 
toelonie funkcjonuje intensywnie, skoro spro
wadzono tam z Burgas kata. IV okolicy Bar
celony znajduje się okoio 1.000 powstańców, 
z k tórym i wojsko rządowe stoczyło w nocy z 
czw artku  na piątek bitwę regularną.

A więc mamy wiadomości, że jednak w llisz- 
.pa.nji panuje silne wrzenie i że przeciwko d y 
k ta turze  występuje , przynajmniej w pewnej o- 
kolicy, wybitnie rewolucyjny ruch ze sm-ony 
syndykalistów. J a k i  udział w tym  ruchu ma 
ju-opuganda miejscowa, jaki zaś propa
ganda zagraniczna, a  mianowicie wioska i 
bolszewicka, niepodobna stwierdzić. P.ównież 
nie wdadomo, cza svndykahstom  chodzi tylko o 
obalenie dyuektorjatu i przywrócenie rządów 
parlam entarnych, czy też o radykalną  zmianę, 
ustro ju  społecznego i politycznego, to jest 
wprowadzenie republiki o barwie mniej lub wię
cej czerwonej.

D y k ta tu ra  gem raja Primo de Riyera nie mo
że być uważana za nic innego, jak tylko za 
„malum necessarium11, za pomost, k tórym  na
ród naród hiszpański ma przejść z bagna daw 
nych zacofanych stosunków na bity gościniec 
postępu. Kiedy unia 13 września generał Pri
mo de Bivera  juchał z Barcelony do Madrytu, 
ażeby objąć s ter  rządów, nie było to dla niko
go, politycznie myślącego, żadną niespodzian
k ą  —  najmniej zaś dla tych, którzy kiedykol
wiek stali u steru rządów.

Daw na polityka ..bez. dogm atu11 zarówno 
konserwatystów jak liberałów', którzy zresztą 
niewrali różnili się od siebie, zbankrutowała do
szczętnie. Nepotyzm, nieróbstwu) w urzędach, 
łapownictwo i fabrykowanie wyborów przez lo-

k idayili  po ten ta tów  nie rnngą na dluższ.ą metę 
być podstawą rządów. Przyznali to z im-laneho- 
lfjną rezygnacją dwaj najwybitniejsi i najstarsi 
politycy hiszpańscy! Marira i Romanones i nie 
stawiali żadnych przeszkód dyktaturze. MaSr 
przyjęiv dyk ta tu rę  bądź obojętnie, pocieszając 
się, że gorzej być nie może, bądź z nadzieją, że 
d y k ta tu ra  uzdrowi stosunki polityczno.

Uzdrowienie to nie jest. łatwe, zwłaszcza gdy 
chodzi o zadawnioną chorobę chroniczną. Sam 
n a w e t Primo de Rivera nie ma jasno określo
nego programu sanacji. W  rozmowie z dzienni
karzami oświadczył Primo de I!iver;\  że trze
ba się oprzeć na  wielkim związku, k tóry  po
wstał pod nazw ą „Unja' pa tr io tyczna-1 i ma or
ganizację, wzorowaną n a  włoskim faszyzmie. 
Gdy związek ten  wzmocni się należycie, co na*4 
stąpi w najbliższych miesiącach —  iak sądzi 
dyk ta to r  — w tedy  „Unja pa tr io tyczna11 zwoła 
parlament, utworzy rząd, a  dy rek to r ja t  ustąpi.

Tymczasem żywioły skrajne o nieznanej sile 
liczebnej burzą idu nie od dzisiaj i chcą drógą 
rewolucji obalić dyrek torja t .  Kuchy rewolucyj
ne, tak  zwane „pronunciamcnto-1 nie należą w 
Iliszpanji do rzadkości. "W ybu-chały często, ale 
ogniem słomianym. Ja k  będzie obocnie, nie 
ciicemy przepowiadać. Jeżeli jednakże prawdą 
jest, że wszelkim ruchom rewolucyjnym sprzy
ja ją  bardziej niedomagania ekonomiczny- i ie  
wszelkie hasła ideowe, to szanse generała Pri
mo de Kivera są  wcale dobre. Wszak Uiszpa- 
lija podczas wrojny notorycznie wzbogaciła się 
finnasowo. Peset hiszpański ma na rynkaeh 
światowych trzy razy większą wartość niż lir 
wioski. Wprawdzie przywóz do lirszp mii p s t  
większy niżeli Wywóz, ale skutki biernego bi
lansu handlowego na razie nie są jfekzcze wi
doczne. Hiszpan,ja ma czem płacić.

Przegotowanie rettciucji
w HszpanU

Paryski „Matiu1- ogłasza wywdiul ze znajdu
jącym się w Paryżu przywódcą rewolucjoni
stów hiszpańskich, który oświadczył, że rewo- 
lticjou&ci otiuzymali telegram, donoszący o w y
buchu rewolucji w Hissranji. Pochodzenie lago 
telegramu nie zostało stwierdzone. W związku 
z wiadmośaią o wybuchli rewolucji szereg re
wolucjonistów, znajdujących się poza granicą 
kraju, udał się do Hiszpanji, gdzie jednakże 
wszystkich aresztowano. Rewolucjonista hisz
pański zakończył wywiad, w yrażając ubolewa
nie, że tow arzysze. jego wpadli w ta k ą  pułapkę 
wówczas, kiedy w Barcelonie i w Madrycie 
w szystko było przygotowane do ogólnego po
wstania,

,,Le Matm11 zwrócił się w tej sprawie do słyn
nego pisarza hiszpańskiego Blasco Ibatek, k tó 
ry oświadczył, że rozruchy w Barcelonie po
wstały wskutek bezsensownej i zbrodniczej

działalności garstki anarchistów', z k tó rą  repu
blikanie hiszpańscy nie mają  mc wspólnego.

„Le Jo u rn a l11 donosi z Madrytu, że policja 
aresztowała na dwora® czterech podejrzanych 
osobników, podających się za Włochów, którzy 
okazali się niebezpiecznymi anarchistami.

A tik m  Stciszsry srłylerji
„Daily Mail11 donosi z Barcelony, że zawiń' 

domiona za wcza.su policia zaskoczyła na tyłach

koszar artyleryjskich grupę osobników, zamie
rzających zająć szturmem koszary. W ywiązała 
się walka, podczas której jeden policjant został 
zabity, a jeden raniony. Pięciu napastników a- 
resztowano. Dwóch artylerzystów, którzy po 
walce z policją zostali aresztowani, skazano na 
śmierć.

(Z niezbyt ścisłej informacji powyższej w y
nikałoby, że m a się tu do czynienia z rewoltą 
wojskową. Frzyp, red.)
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0g5lag prsiram  polityczny no w  rządu B i i i l i f t p
(Telefonem od naszego kora-pondeula).

Warszawa, 11 listopada. Z Londynu dono
szą: W pizemówdeniu swojem, wygloszonem na 
bankiecie w  miejscowości Guildoille 7 okazji 
wprowadzenia na  urząd nowego lorda-majora 
Londynu, Bałuwin oświadczy!, że głównym  
przedmiotem polityki zagranicznej rządu będzie 
kontynuowanie i idrwjdenie dzieła, dokonane
go przez rządy ponrzednie. „My stoimy —  mó
wił pn nijer —  na cymie:e traktatów pokojo
wych i chcem y utrzym yw ać dobre 'Stosunki ze 
wszystkiemi narodam i na  podstawie truktaów 
handlowych11.

Co do polityk? wewnętrznej, to promjcr Bald- 
win oświadczył, że zam erza ken ty  miewać poli
ty k ę  ładu i doprowadzić do poprawy w arun
ków społecznych mas robotniczych, wreszcie 

'energicznie zająć się budową domów robotni
czych, a głównie zbadać sprawę wysokich ko
sztów utrzymania.

Na.slępnie przemawiał Chamberlain, k tó ry  o-

śv iadczył, że Anglja  żywi zawsze dla swoich 
dawnych sprzymierzeńców uczucie sympaiji i 
pragnie przyjazne z nimi stosunki uczynić jesz
cze ściślejszymi. ITkońcu Chamberlain pi-zypo- 
mniai zasiugi. położone przez Ligę Narodów  
wobec ludzkości.

Baidwin o przeszłych stosunkach 
anglê sko-sowieckich

rTełcfoiicin od naszego knm spondenta).
Warszawa, 11 listopada. W angiemkich ko- 

lacli kensorwatywnych ustala się przekonanie, 
że rząd Baldwira będzie się stara! utrzymać 
stosunki z sowietami, zawiązane przez swojego 
poprzednika. Wobec niemożności ratyfikacji 
traktatów', zawartych przez Mac Donalda, roz
ważany jest plan przystąpienia Anglji do roko
wań fraucusko-sowieckich, które się rozpoczną 
w styczniu.
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S t l i i l l i i
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszaw'?., 11 listopada. Z Rzymu do n o szą , ; niem dyktatury, o ile to się okaże konieczne 
iż w interwiewio udzielonym korespondentowi dla wykonania  ekonomicznego i politycznego 
„Cłiic-ago Tribnne11 Mussolini o ś w ia d c z y ] ,  że programu, k tóry  Mussolini postawił sobie za za- 
_>est za rozwiązaniem parlamentu i ustanow ię-1 dani.;.
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Warszawa, 11 listopada. Z Wilna donoszą: 
Nadeszła tu sensacyjna wi.nb.mość. że bandy 
przeznaczone do napadów na pogranicze po!- 
sk ie  i znajdujące się w v. iększcin ( łu p ien iu  w 
lej-onie Siucka, w odległości 18 kim. od naszej 
granicy, zbr ntowaly się i skierowały broń prze
ciw whauzom e-oudeckirn. Randa uzlsrojona w 
bnań roczną i karabin maszynowy napadła na 
miasteczko Siuck i spaliła je.

Donoszą o niezwykiym zamachu sabotażo
w ym  na posterunek koensj policji w e avs|  Bo-

_ l l
7Pgo kort^i^md^nur).
lotkowo, jmwiatu osłrogskiego. Dnia 10 bm. o 
godz. 1 w nocy wrzucono bombę do stodoły, 
gdzie wprowadzono konie posterunku policyj
nego. Stodoła ł.iyia -własnością gospodarza Mo- 
skałuka. Stoubla została uszkodzona, na szczę
ście Ofiar w ludziach i koniach nie było. śledz
two wdrożono. W  tym samym dniu zabito wy- 

j strzaiem przez okno niejakiego Ja n a  Barań- 
I skiego, mieszkań a  wsi Kulbanow o, w powijcie 
Lubińskim.

5 5 I. 3 G  SO
szspfegowśiklę czyhały na Ow — Werbowanie 

p o € 3 © S i e e r ó w
Wielką w swoim czasie sensację wzbudziły I niejakiego Abrama I.eńskiego w Warszawie, 

wiadomości, podające o wykryciu przez poli- J a k  się okazało,’ warszawska organizacja ban
d ę ,  polityczną olbrzymiej afery szpiegowskiej dy, kierowanej przez niejakiego Abram a L d a 

na, ukryw ającego  się pod fałszywem nazwi
skiem Lcńskiego. posiadała liczne lii e na pro
wincji. I tek ślady naprowadziły ca jaczejki 
szpiegowskie w Krakowie i Wilnie, gdzie też 
przeprowadzone zostały rewl. „e i aresztowa
nia.

Moskiewrskie 8. P. H. wwdclcgow-ało do W ar
szaw) s o c ja l i s t ę  handlowca, znającego dobrze 
stosunki handlowe w Polsce, niejakiego Abra
ma Utiana, k tó ry  pod przybranym  nazwiskiem 
miał zorganizować odrębną własną sieć szpie
gowską, opurią wyłącznie na zasadach handio- 
w ych.

P o  pracy tej wyzyskane zesłały  ni ‘k tóre  
domy handlowe, posiadające swe fiije na I re- 
each. Wilno i Grodno bviy ogniskami lączące- 
mi pograniczne p u n k ty  z sowietami.

Zadaniem Utiana było utworzenie 10 jacze- 
jek szpiegowskich przy wszystkich dziesięciu 
D. O. K. na prowincji. Jaczejk i te s tarały  się 
o zdobywanie tajnych ak tów  wojMcowyęh i in
nych dokumentów, które  pó'źniej sekcja szpie
gowskiej organizacji w  'Wilnie przemycała za 
kordon do Rosji sowieckiej.

Utian przybywszy •'do Polski w pocza,tkach 
1923 r., zdołał zorganizować jaczejki takie  u 
Krakowie. Airszawie, Grodnie i Wilnie. Pra 
w ą ręką  Utiana był niejaki Salomon Basior, 
kupiec w-arszawski, k tó ry  trudnił się skupem 
dokumentów wojskowymi w Warszawie. W 
Krakowie zaś do tych celów zużyto 3 zdcmobi- 

ilizowanych podoficerów, którzy znowu zdołali 
namówić 3 innych podoficerów, będących w 
czynnej służbie, aby im wydawali tajne papiery, 
Po aresztowaniu Utiana wpadli oczywiście w rę
ce sprawiedliwości krakowscy jego wspólni
cy.

Ciekawy szczegół w tej aferze aosfarczylG 
aresztowanie w Grodnie, niejakiej Róży beren- 
stcin Wspólniczka ta utrzym ywała w Grodnie 
za pieniądze otrzymywane od Łebskiemu, dom 
noclegow y dla wszystkich emisariuszow i ku
rierów szpiegowskich, którzy' przybywali z R o 
sji do Utiana z instrukcjami lub też po odbiór 
dokumentów'.

Stałym takim „kurjęrem 11 był-również „ k u 
piec11, handlujący mięsem, rzeźnik z Wilna, nie
jaki Lejba Aron. Jego  zadaniem było dostaw ia
nie do graniczny,c-h punktów' sowic-ckieh kon
tak tó w  ^kupieckich11 transportów m aterjalów 
szpiegow-skich, 01 rzy mywanych od Róży f toe in
stein. W  ten sposób zorganizowana banda 
szpiegowska p racow ała  z.górą rok bezkarnie ze 
szkodą dla państw a  polskiego.

Epilogiem tej afery są trzy rozprawy sądo
we, z kióryeh jedna odbyła się onegdaj wie
czorem w warszawskim sądzie okręgowym. — 
Ław ę oskarżonych godnie reprezentowali: A- 
bram Utian vel Leński z Rosji sowieckiej. Sa
lomon Basior z Warszawy-. Róża Borensiein t  
Grodna i Lejba Aron z Wilna, w szyscy „kup
cy*1. Niestety szczegółów- sądowej rozprawy nie 
posiadamy, gdyż toczyła się przy drzwiach za
mkniętych. W yrokiem sądu skazano Utiana na 
6 lat ciężkiego więzienia i Salomona Basiora 
na 4 lata, zaś Róża Eorenstein i Lejba Aron 
przekazani zostali władzom prokuratorskim w 
Wilnie, gdzie znajduje się jeszcze 6 osób are
sztowanych w związku z tą sprawą. Zakończę 
nie tej afery  dokonane zostanie dopiero po 
wyroku sądu okręgowego w Krakowie, gdzie 
sądzeni będą owi podoficerowie oraz po w yro
k u  sądu w  VV ilnie.
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Zjawiskiem rów-nie cieknwmm jak  eliarakte- 
ryst.yeznem jest f a k "  ż.e wielkie wydarzenia 
doby bieżącej tak mały stosunkowo u nas w y
w arły  wpływ na sztuki plastyczne. Podczas 
gdy  w literaturze —  beletrystyce i poezji —  
w ydały  to wypadki poprostu powódź utworów, 
żrSsztą zAYią.zanych z niemi przeważnie t j lk o  
formalnie i powierzchownie —  lecz u niektórych 
jednostek i «rup głęboko i ideowo —  to malar
stwo i rzeźba w ydały  mało stosunkowo dzieł, 
przetra-wiają.cyeli wielkie wydarzenia Liażące, 
cho iny  naw et tylko w- formie wrażeń optycz
nych. Jeżeli wyeliminujemy kilku artystów, 
związanych z Legjonami i kilku starszych 
„ideowców11 (Malczewski, Sichulski ze swoim 
cyklem „wojna1') — to z obserwacji twórczości 
m alarstw a polskiego możnaby łatwo dojść dT 
wniosku, że tw órcy ieli żyli przez ten ezas~na 
jakiejś w yspie szczęśliwej „gdzie panował „zło
ty  wiek'*1 wygody, dosytu i kwietyzmu, dokąd  
nie dochodziły naw et echa burz, w strząsających 
światem, echa przewrotów pojęciowych, uczu
ciowych, intelektualnych...

Obarczanie odpowiedzialnością za ten fakt 
wyłącznie a r ty s tów  byłoby wielką niesprawie- 
dliw ością. S ta ra  teorja T a in e ^  o wpływie śro
dowiska i otoczenia na  twórcę ani się nie ze- 
s tarzala, ani nie okazała  się wyłąezme „teo- 
r ją “ , była bowiem tylko stwierdzeniem bardzo 
realnie istniejącego faktu. Działanie jego i u 
łias objawiło się przez tvch kilka la t  nowoien- 
n j c h  bardzo dobitnie.

Na „sztukę11, "ściślej mówiąc na malarstwo, 
przyszła u nas nagle w yją tkow a „szczę. łśwa 
kon junk tu ra11, k tó ra  się objawiła w tern. że 
setki „nowych bogaczy11 zapragnęły naraz mioć 
„obraz.ki11 —  tnkiosame jak „tam ci-1 starzą. Ko
n ie c z n ie  takiesaine. I pod naciskiem tego'wzmo
żonego zapotradiowania zaczęła się wzmożona 
produkcja płotków, chatek  i kwiatów, kilka
naście iazy, powtarzanych przez tego sarn ego 
m alarza motywów pejzażowych, lub, dla od
miany, ułanów i „główek11. Tylko takich sa
mych, jakie „już b ^ ly ' .  Innych rzeczy ..odbior- 
cy '1 poprostu nie chcieli, na  jakieś nowości i 
eksperymenty kręci]; nosami (trudno tu  m ó 
wić o głowach), ja k ie ś  przeżywania głębsze te
matów wojenny&li, czy zagadnień społecznych, 
były dla nich ..z* sm utne11, porywy w przy
szłość czv w krainę Nit znanego —  „niezrozu
miale11.

Oni też, ci potężni „odbiorcy11 .k ie ł  sztuki, 
k tórzy  naraz się objawili w nigdy niewidzia
nej przedtem u nas liczbie, nie chcifdi s tanow 
cze 'widzieć przez dzieła sztuki wielkości, gór
nego piękna czy tragizmu świata —  oni chcieli- 
w  kupowanych^ obrazkach widzieć tylko, odbi
cie jego (i ich własnej) banalności...

I cóż mial uczynić wobec tego malarz, k tó 
ry  jeszcze niedawno maloy^aniem przez miesiąc 
nie mógł zarobić na parę butów- —  lub chocby 
i teki, któremu się już względnie dobrze powo
dziło, lecz którego talent przeżył swoje la ta  
„górne i chmurne-1 i do prób dalszych w zlotów 
mogła go zmusić tylko życiowa konieczność, je 
żeli uaoisk jej w tym kierunku naraz zupełnie u- 
sta l?  Zaczął „wyzyskiw-ać korjunktur.iy1. Malo
wał na tuziny, a  dobrze jeszcze nie obeschnięte 
p łó tna czy tek tury , porywał „kunsthiindler11.

Tw órczość m alarstwa polskiego z lat powo-

jn m y ch  w swej przeważającej większości od
bija . .nijaką11 fizjognnmję -duchową tych. dla 
k tóry cli przez ten czas —  trzeba było malo
wać. Nie ir/.ebu zatem „wydziwiać11 na  produ
kcję malaiolw-a polskiego la t  ostatnich. Była 
( iw  tylko odbiciem wymagań od niego „spo
łeczeństwa11 —  przynajmniej tej jego warstwy, 
k tóra w tym okresie stanęła wobec sztuki jako 
reprezentacja społeczeństwa. Czego ona chcia
ła — a  chciała za nas w-szysfkkh —  to my- 
marny-. Stwierdziwszy to, trzeba raczej w ie- 
rzyć, że gdy po lataieh tłustych znów przycho
dzą la ta  chude —  oby- rnvały zresztą jaknajkró- 
oej, — gdy  trzeba znów zaczać malowuić „dla 
siebie11 z matą nadzieją zbycia — artyści nasi 
zńczną znów właśnie dla sjjcbie tworzyć górniej
i głębiej, bo przeciek ten wewnętrzny własny 
ich „odbiorca11 ma większe wymagania, lepszy 
smak. wyższe aspiracje, niż „p iacący11 nowo
bogacki. fc iia rs tw o nasze w- niedawnej stosun
kowo przeszłości było świetne, jeszcze teraz 
przerzuca od niej most do „dzisiaj-1 kilku wspa- 
m a tutti ( talentami, t radyc ja  jest żywa i świeża. 
Dłaczegóżby odrodzenie nie miało zacząć się 
Casnie cd tegyi momentu, w którym  ustawać 

zaczęło konjunkturalne finansowo „pow-odze- 
liie11 pewneg'o rodzaju Capua sztuki?

T a  ogolna chnrak terystj  ka" okresu, k tóry 
pizemija, mogłaby w iaśdw ic  wystarczyć za re
cenzję ogólnego wrażenia  z wystawy jesien
nej —  zarówno „sztuki rodzimej?i, jak dzieł kil
ku artystów-, którzy z nią równocześnie w ysta
wili (A Sołdinger, Bielecki, Janoszanka i inni). 
Nie chciałbym jednak ani czytelnika, ani tembar 
dziej żadnego z artystów- zostawić pod w-raże- 
niem, jakoby te rozważania ogólne specjalnie 
do tych  dzieł lub do całej tej wystaw y się od
nośny. Rozwutżaiua ie są istotnie jaknajbar-

dziej ogólne i obejmują także wiele wystaw po
przednich.

Bieżącą w-ystawa poza tein —  te k  jak prawie 
każda zresztą. —  ma niektóre momenty,' sym 
patycznie ją wyróżniające. Usiłowanie grupy 
„szuika rodzima11 — zachowania czy stworze
nia jakiejś CHirębnośd — oznacza właściwie do
datnie poczucie , ,bezcharakterno^‘-i-1 produkcji 
malarskiej ostatniej d-^by i dążenie do jakie- 
goS z niej wyjścia. Inna.rzecz, że jeżcdi się tego 
wyjścia szukać będzie w  przeszłości, która  nie 
nagromadziła dostatecznej liczby indywidual
nych cech. aby s tać  się stylem —  t-o usiłowania 
takie mogą osiągnąć powodzenie tylko bardzo 
częściowe. Co się zaś tyczy uchwyc-onai pier
wiastka rodzimości —  to bywa ono zawsze re
zultatem w-ewnętrznej k o n stru k c ji twórczej 
ar tys ty ,  a niezmiernie rzadko wjmikiem pro
gramu. Wszyscy, którzy u nas malują z ta len 
tem, są  „rudziniiia—  nawet wueuy, gdy  form al
nie hołduią eudzoziemszczyżnie i ty lko osobista
besindywidiialność pozbaw, ia a r ty s tę  także  cech 
..rodzimości’1. Nie można tej prawdziwej „rodzi
mości-1 zdobyć na rozkaz, ani przez nazwę... W  
każdj ni razie , |S t  baudanda Yoluntas11.

Puszczęgólne pizejaw. y tej „woli11 w dziełach 
wystawionyich są wcale sym patyczne i godne 
uwagi. Kompozycje / .  Getłlieaiu (którego dzie
łem jest także  uda tn y  barw ny  afisz w ,s taw y) 
sygnalizują jago napraw dę  głębokie przeży- 
Gja ~  i szkoda tylko, że nie dają im one do 
bitniejszego w yrazu  przez baulziejszdecydowa
ną fermę. Czin- przez nie jakby  szlachetną zre
sztą, pewną nieśmiałość artys ty ,  k tó ra  musi 
jednak ustąjuć większej pewności siebie —  nie 
osobistej, lecz właśnie malarskiej N aturę  w 
kierunku t«ej nieśmiałej .skromności .czy  też 
skromnej nieśmiałości pokrewną psychice Ged-

liiczce, zdradzają  akw arele  M. Ruzamskiego. 
k tóbył już pew ny swój styl, opanował technikę 
a  nie chce zdecj dować się mówić pełnią głosu. 
Do tych , k tórzy już daw-no zdobyli swoje „ 0 - 
s trogi“ m alarskie i teraz wykorzystują  tylko 
zdobyte doświadczenie, należą L. Machalski 
(portrety  i pejzaże) oraz Leon Kowalski (duże 
pejzaze olejne, kwjaty, p o r t rd y ,  autobiografjO 
z motywów krakowskich). S ta rym  „Utanlław- 
szczykicm11 jKizosteje w swych sludjach pejza
żowych H. Uziewblo, A. Terlecki malarzem 
„malowniczos u T d r  i ich powietrza. J a s a  Ma- 
łachewski i Z. Ćwikliński najwyraźniej może w 
swych  ̂ licznych w ar jam ach  tych  samych od 
wielu lat. m otyw ów  pejzażowych reprezentują 
m alarstwo „kon junk tu ra lne11 — z dużą zreszi.j 
sprawnością techniczną kojarząc naturalizm z 
p tw n em i zdobyczami impresjonizmu dla uwy- 
da ln ien ia  „Ludności11 tematu i „smacznego11 je 
go podania, .podczas gdy wolny w- tej i r n m e  
od zarzutu „przystosowania się11 Kras»owo4sl:i 
nie zdradza jednak żadnej chęci wyjścia z „lu
dowej11 i „kolorowej11 maniery, w któretj u- 
grzązł przed laty.

Zdecydowanie w- przeszłości, lecz bardzo 
dawnej i bardzo siylowej. szuka odświeżającego 
źródła dla swego m alarstwa St. Szwarc, dając 
portret kobiecy w kostjumie Bronzina, gdy 
znów' jego „współczesny-1 portre t mężczyzny u- 
jaw nia założenie kolorystyczne —  „stonowa
nia11 zimnego a głębokiego. Pewną świeżość 
pierwszego wrażenia uwydatniają pejzaże b a ł 
tyckie A. Hironia, swobodnie operującego czy
s tą  plamą barwną i osiągającego "dzięki tem u 
miły efekt powietrzności. Grafiką udatnie  re- 
p iezentują  barwne drzeworyty W. Bieleckiego  
z teki motywów krakowskich oraz akwaforty  
Z. Stanniew iczównej, umiejętnie ujmującej mu-
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Psseiste) sowfetkls o  is r s z s s ls  
sis e w  telfiia

fTalefcnrra od naszego korespondenta).
W arszawa, 11 listopada. ..Ekspress Poranny‘: 

donosi: Nowo mianowany poseł sowiecki przy 
rządzie polskim, W ojkow, zwrócił się w c w ra j  
do ‘SI. F. %. z przedstawieniem, że dotychczaso
w a  asa l/Jba poselstwa sowieckiego me odpo
w iada zapalnie celowi i prosi o wyznaczenie 
innego, odpowiedniego lokalu.

t t m y  pąfedynek na Ma prasowo- 
* politycznem?

(Telefonem od naszego korespondenta).
W arszawa, 11 listopada. W oz ora j rozeszła 

Łię w Warszawie pogłoska, że generał Szeptyc
ki wyzwał na pojedynek redak to ra  czasopisma 
,-Glos P raw dy11. S tyczyńskiego . Powodem jest 
podobno a r tyku ł  pióra Śtaiaayńskiego, którego 
treścią  gen. Szeptycki poczuł się obrażony.

Rsaizjs S flip S a ld  m i j s t a l
J a k  donoszą z W arszawy, zostajo zapocząt

kow ana  rewizją przepisów gospodarki wojsko
wej. Dotychczasowe bowiem przepisy są wpraw 
dzie bardzo szczegółowo opracowane, lecz rów
nocześnie zbyt skomplikowane, w ym agają  zbyt 
wielkiej służby kancelaryjnej.

Obecnie władze wojskowe dążą do uproszcze
nia manipulacji kancelaryjnej, oszczędzenia na 
przyszłość wszelkich zbędnych formalności itd.

Rewizja przepisów gospodarki dotyczyć ma 
wszystkich działów wojskowości. Pracę  prow a
dzi biuro szefa administracji a.rmji przy współ
udziale wszy&tkieh departam entów.

POitiS zn M q  t) p o a słsp M In i
(Telefonem od na-zago korespondenta).

Warszawa, 11 listopada. Z P ińska  donoszą, 
iż ftftdeszia tam  wiadomość o pojawieniu się w 
lasach W ysockich na pograniczu powiatu Sto
pili d ii ego nowej bandy, która liczy 19 ludzi i 
koczuje w lasach. 15 bandytów posiana karabi
ny i granaty ręczne. Oddziały policji są już na 
jej śla&i.rh. B anda cofa się pospiesznie w kie
ru n k u  pogranicza sowieckiego.

DielmśsTinaiuctM strona straj 
a

7. W h dn ia  do n o szą :
Y/erlług ostatnich obliczeń, strona finansowa 

s tra jk u  kolejowego przedstawia się w ten spo
sób, że przyjęcie żądań koleja.rzy oznaczałoby 
obciążenie budżetu  IGO ml!jardami koron austr. 
rocznie, z czego 42 proc. p r z y p a d a łb y  na eme-j 
rytów, których jest 51 000. w oboc 85.000 u- 
rzędników i robotników kolejowych w służbie 
czynnej. Celem pokrycia  tych  zwiększonych 
w yda tków  należałoby taryfy kolejowe podnieść 
ccnajmniej o 3 proc., prfyozani 40 proc. sumy 
przewidzianej na  inwestycje kolejowe musiano- 
by  użyć na r< gulację plac. Koszta strajku w y
noszą CO nńljarilów tygodniowo.

Strajk kolsśarẑ  austriackich 
ł a g o d n ie je

E f i s l a i  d s l s t e  r t t i o w a n i a  *  r z ą d s n t
W iedeń, 11 listopada (PAT). Dzienniki po- 

• ranne donoszą, że w strajku kolejarzy nastąpi-

l  Hi© przytei
BlSSiS

lo złagodzenie napięcia. Wczoraj odbyła  się 
kon ferencja organizacyj funkcjonarajuszów z 
prezydentem  komisji administracyjnej kolejo
wej Guentherem, na  k tórej postanowiono kon
tynuować rokowania dzisiaj ponołudru*. Rząd 
nie przyjął dymisji Guertliera.

ty w y  zabytkowej arch itek tu ry  i efektownie o- 
perującej ska lą  , .czamości:t.

Osobną samą. dla siebie ..grupę11 stanowi tak- 
stawie A .  Soidingera. Pozostał on w swein ma- 
Ja rs tw ie  na  uboczu trochę od wpływów „kon- 
ju n k tu ry " ,  dzięki temu, że ostatnie lada spę
d z a ł  na studjach m otywów i starego m alarstw a 
H oluu lj i  i innej ,.zagranicy11 zachodnio-euro
pejskiej. Na jego pejzażach holenderskich i 
scenach rodzajowych wpływ ty cli studjów, zre
sztą dodatni, odbił "się nietylko uchwyceniem 
typu krajobrazu i ludzi, ale także  wzorowa
niem się w technice i kolorystyce na starem  
m alarstw ie fhuuandzkiem. Dla nas ozyi i to je 
go płótna zajmującemi —  aczkolwiek są one 
może 7 a mało indywidualne.
: Osobna sama dla siebie -„grupę" stanowi tak-
‘że M. Janos z a nk a ze sw n n  malarstwem na 
szkle. Przy tak  przygmuitającej u nas przewa- 

Yizo malarstwa ,-,ob-jnc-p!óciennego®, trak tu je  
się jej twórczość jako  „sztukę stosow aną-', acz
kolwiek jest ona bardzo szlachetną gałęzią ma
lars tw a dekoracyjnego. Nie są to już ..pierwsze 
próby41, albowiem przypominam sobie okazy 
jej usiłowań od dobrych la t  kilku, lo ,  co 0- 
Lecnie widzimy, to już bardzo dojrzale i cieka
we rezultaty. Żywość i świetność barw  przy 
fan tastycznym  rysunku czynią z tego malar
s tw a  na szkle dziwnie podatny środek wędrśw- 
ki w kraj baśni —  może trochę iatwej a trochę 
dziecinnej —  ale przecież lśniącej Maskami 
fantazji, bardzo malarskiej. P rzy  tych cechach, 
kompozyi je „szklane11 p. Janoszank i i są  zaj
mujące same przez się i jednocześnie prede
stynu ją  ją  n a  doskonalą  ilustra torkę  ba.iek — 
jeżeli oczywiście znajdzie się u nas  w ydaw ca, 
k tóry  podejmie piękne i  kosztowne ich wyda- 
Pię*,. St. Mróz.

(Uchwalenie regulaminu Rady przybocznej. — 
Art. 3 v edie wniosku endecji i chadecji. — Pozy
cja kom. rządowego. — Delegacja do preinjera w 
celu reaktywowania Rady miejskiej. — Sprawy 

bieżące).
R ada przyboczna kom isarza rządowego m. .K ra

kow a odbyła w czoraj posiedzenie, n a  k ióren i u- 
wliwalouo wreszcie rtrgulamin joj obrad i atrybu- 
C)rj-

Punktem  zasadniczym  był ;irt. 3, m ówiący o 
tem, jakie spraw y m ają być przedkładano ltadzic 
do zaopinjow ania.

Istn ia ły  trzy  sform ułow ania tego artyku łu . — 
P ierw -za fo im ula po stw ierdzeniu, że R ada przy
boczna jest organem  doradczym, pow iadała, że k o 
misarz rządowy lub jeden z jego zastępców (t. j. 
w iceprezydentów  m iasta) oznacza, k tóre spraw y 
pized.sta.vr iono być niają rozpatrzeniu Bady przy
bocznej D niga form uła wymieniała pewne ścisło 
sta tu tem  m iasta K rakow a określone spraw y, k tó 
re jiowiuny być Radzie przedkładane do zaopiujo- 
wania.

Trzecia. wreszcie formuła, postaw iona przez gru- 
jkj narodowo-demokratyczną i chrześcijańsko-de
mokratyczną szła najdalej, bo żą la h i by kom isarz 
przed wydaniem  decyzji ostatecznej we wszyst- 
skich spraw ach, k tó re  załatw ia w zastępstw ie B a 
dy m iasta, zasięgał opinji Rady przybocznej.

T a  fom m ła była najm niej odpowiednią i celową. 
Należy bowiem ciągle pam iętać o tem, że Rada 
przyboczna josi tylko ciałem tiorauczem r że osta
teczna decyzja zależy wyłącznie od komisarza rzę
du i jego zastępców , k tórzy  przecież jedynie po
noszą odpowiedzialność. Po cóż więc utrudniać 
gospodarkę przez przymus odsyłania każdej spra
wy do komisji R ady jirzybocznej i na jej plenum?

Na wczorajszym posiedzeniu uchwalono jednak 
„k ry tyczny" ariy k u ł w brzmieniu proponowaniem 
przez grupy  nar.-dcm. i ch.-d., przeciw glosom 
w szystkich innych członków R ady przybocznej. 
Grupy „ósem kowe" zyskały większość z powodu 
absencji socjalistów , k tórzy  — jak wiadomo — w 
posiedzeniach R any  przybocznej udziału nie biorą.

Komisarz rządu p. W aw rauscb nie w ysnuł żad
nych kousekw eucyj z tej uchw ały i oświadczy! 
tylko, że zawsze będzie się s ta ra ł w miarę moż
ności uwzględniać opluję, w ypow iadaną przez R a
dę przy boczną.

Pozycja kom isarza wobec tego będzie truilną. 
Jeśli bowii m zechce s-ię stało stosow ać do uchwal 
większości R ady przybocznej w jej obecnym sk ła 
dzie, narazi się na a tak i ze strony  pa.rtji socjali
stycznej, jeżeli zaś pójdzie wbrew woli większości 
R ady pi-zyboczniij. spo tka się z op-ozytją stron 
nictw  .,ósem kowych".

Tym czasem  — jak się dowiadujem y — żywioły 
slanow iąee większość daw nej R ady m iasta, zamie
rza ją  w ysiać delegację do pros. min. Grabskiego, 
k ló ra  przedstaw i fa ta lny  stan  praw ny, jak i się w 
mieście wytworzy! i umotywuje żądanie reaktywo
wania dawnej R ady wiejskiej.

Po uchw aleniu regulam inu, Rada przyboczna o- 
desłala do komisji wniosek w  sp raw ii^ p o d a k u  o i 
zbytku m ieszkaniowego i w sprawie dotow ania 
funduszu m ieszkaniowego, poczom wydam przy
chylną opinję w spraw ie wniosku o podatku od lo
kali, w spraw ie podatku  gm innego od państw o
wych opłat od patentów  (przyczem w yiam la^opi
nję, żo dodatek gm inny od patentów  n a  wyrób 
trunków  wynosić m a 100 proc., od paten tów  na 
sprzedaż trunków  200 proc.).

Po załatw ieniu kilku  innych drobniejszych spraw 
josiedzem o zam knięto.

J ;,k  się dow iadujem y, dziś w nocy wyjeżdża de

ski do pracy  geograf, zagranicą. (M ońków  Kkafłe- 
m ji oraz kom isyj akadem ickich, intcrcsującyeli się 
geografjn, uprasza się o liczno p-zybycie.

PODNIESIENIE MNOŻNEJ DLA EMERYTÓW. 
R ada m inistrów  uchw aliła podnieść m nożną dla 
em erytów  o 7 procen t w stosunku do em erytów 
wrześniowych.

K IED Y  MOGĄ BYĆ UDZIELANE URZĘDNI
KOM ZALICZKI. Oficjalnie kom unikują z W arsza
wy: U staw a o uposażeniu funkejonarjuszów  pań
stw ow ych i wojskowych -z dnia 9 października 
1923 r. przowirluje d la  stałych funkcjonai-ju- zów, 
tudzież oficerów i zawodowych szeregowych w wy
padkach zasługujących n a  uwzględnienie, bezpro
centow e zaliczki na uposażenie, p rzekazując pre
zesowi R ady  ministrów określenie w pórozuw R! 
niu z m inistrem  skarbu w arunków  pr/.yznaw w *. 
zaliczek ora/, ich wysokości. .^Na podstawie^ tego 
zlecenia ustaw owego pioz.es m inistrów  (róFĄTież ja 
ko m inister skarbu) wydal zarządzenie, w iJforem 
precyzując w ypadki udzielania za-iic.zek, zasługują
ce n a  uwzględnienie, postanowił, że zaliczki mogą 
być uclzrla.ne n a  pokrycie wyJa-.ków, .spowodow l- 
nych chosubą fuiikcjonarjusza, chorobą lub śm ier
cią tych członków rodziny, do k tórych u tr/y fcaa ia  
funkcjonairjusz jest praw nie obow iązany, na spła
tę długów pow stałych bez winy funkcjonarjusza w 
w ypadku u tra ty  niezbędnych ruchomości (np. u- 
brania, bielizny itp. skutkiem  kradzieży, rabunku, 
pożaru lub powodzi) n a  pokrycie w ydatków  zwią
zanych z wda,pianiem w związki m ałżeńskie fun
kcjonariusza lub jego dzieci ślubnych, upraw nio
nych lub pasierbów , w„ w ypadkach powiększenia 
się podobny oraz konieczności ponoszenia w y d a t
ków  związanych z prowadzeniom podwójnego go
spodarstw a domowego z powodu niemożności o- 
trzyrnania mieszkania. P onadto  mogą, być udzie
lane zaliczki równśęż w  innych wypadkach, jednak 
za zgodą m iiusfeestwa skarbu.

A K CJA  BUDOWLANA „ZJEDNOCZENIA MIE
SZCZAŃSKIEGO". Ja k  się dowiadujem y, nowo
pow stała organizacja „Zjednoczenia mieszczan 
skaego", prow&daoifa firzez j *j >. Wolnrg-o i Siemka, 
‘zakupiła do s jó lk i z Bankiem W spółdzielczym HO 
procent rrlasności kam icińcy przy ul. św. M arka S, 
gdzio mieści się lokal nowego zrzeszenia. Na zc- 
liramhi odbytem  w ]xw):elzia]i.k „Zjodnoczenie mie- 
stzozauskie" uchwaliło nuefizy innemi lozpocząć 
akcję  budowlajiią dla swyclt rzlonków . O iganizacja 
chce w ystaw ić CO eztcfjpo-kojowych doniów mie
szkalnych. K ażdy, kto wpłaci 4000 złotych ? lobo- 
w.io,że się do piacenia w późniejszym czasie oikiO- 
wiednich rat. am onyziu.yjnych, stanie; się wiaści 
cieicm takiego domu.

ZMIANA LOKALOW SKARBOWYCH. Izba 
skarbow a tknie*, że K asy skarbowe I i II ty Kra- 
kowie, mhrszCŁtące się do-rąd w gm achu Urzędu 
w*jowódzk-iego przy ul. Basztowej, zostaną prze- 
nioekKie do lok a In ości po krakow skim  oshlz;iaic 
Banku Polskiego przy  u.!. W 'ś!ucj 7 a fo:

.Clu m i
w W  i! m m  t y t s m o w s s

% Warszawie, u\. Nowy Świat L. 4
ogłosiła w dzienniku urzędowym Rzeczypospolitej Polskiej ^Monitor 
Polski« w num erach 255, 250, 25G zapotrzebowanie na  5.500 n i3 desek 
do w yrobu  skrzyń na  fabrykaty  tytoniowe i zaprosiła firm y do skła
dania ofert na  w arunkach w rzeczonetn ogłoszeniu szczegółowo wy

mienionych. 1517 1 3
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P o l s k i w  N rze 256 257 i 258 zapo trzebow an ie  n a  220,000.000 e ty k ie t 
jednokolorow ych do pakow an a ty ton iów  k ra ja n y c h  w p c<ki po 25 
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w  rzeczonem  oglo-z m in szczegółow o w ym ienjonych.
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legacja oztoroch zjednoczonych klubów , stanow ią
cych 85 procemt daw nej R ady im ejakiej do ,\a r-  
ezawy w spraw ie rozwiąizania R ady  m iejskiej. D e
legacja będzie p rzy ję ta  przez prezyd.or.la Rzeczy
pospolitej, prcm jera G rabskiego, min. Iiuebncra, 
ma.razalków obu Izb, k luby poselskie i w ybitniej
szych posłów. W sk ład  delegacji wchodzą: wicepr. 
YTclgus, pref. Zoll, dr K limecki, radca V . Osł row'- 
ski, M aywald i inni.

Rozwiąziinie R ady miojsłdoj będzie praw dopo
dobnie uchylone, albowiem sfery decydująoe, n a 
brały  przekonania o bezprawiu i bezzasadności re
skryptu .

Poseł Ro-złom ki, jako, refe-ront na plenum Sej
mu, odbył konferencję z wybitniej: zymi członkami 
R ady i przewodinozącymi klubów  w sprawie ure- 
gn^owamia niezbyt zdrowego stanu  rzeczy.

-oo-

w  r®  i
K raków , 11 lislopada. 

ŚW. MARCIN. I/zlsiejszy dzień poświęcony jeet 
ś\v. Marcimowi, urolzomemu okcio r. 316 w Sa- 
b ir ia  (dziiiejsse Steinam anger) na W ęgrzech. — 
Dzień 11 listopada jest dniem pogTzebu św. Mar
cina w Marmouliers we F rancji około f. 490. W 
dniu tym  odbyw ają się rozm aite obrzędy, jak  są- 
boiki sw Marcie.a, sjiożywanie gęsi; tudzież picie 
wina pod nazw ą „napoju św. Jlare ina". Jeżeli w 
dniu 11 btn. pada śnieg, pow iada się, że św. Mar
cin „nrzyjecłiat na białym konra".

ODCZYTY MARSZ. PIŁSUDSKIEGO W K RA 
KOW IE. Marsz. P iłsudski przybędzie do K rakow a 
w piątek  rano o gcrJz 6‘40. Staraniem  Związku 
iegjonistów  i na dochód schroniska dJn sierot jio 
po łeghcb  legjonistach w Rnboe wygło, i marsz. 
PiLsudśki dw a odczyty \tk. „Pierw sze dni Rzeczy
pospolitej polskiej". O dczyty odbędą się w sobo
tę 15 bm. i w niedzielę 10 bro. w S .a-yn, Teatrze. 
Bliższe szczegóły podane będą w dniach najbliż- 
s zych. i ■ ■’ 1

Z PO LSK IEJ AK ADE.MJI UMIEJĘTNOŚCI. IV 
łonie Aka lemji zawiązała sio nowa iss*afeja geo
graficzna. Pierwsze p<xsied7en.ie odbędzie się 11 li
s topada o g o lz  5 po poł. w gm achu Akademji. 
N a toni posłodzeniu odłiędzie się ukonstytuow anie 

I nię kom isji oraz om awianą będzie sp raw a organi- 
I zacii p racy  geograf, w Polsce oraz stosunek Poi-

przeiiiysłowy, ilochodO'wy, ód kapitałów  i ren t o- 
r:i,z ma.ją.tlcovv'y) z giniir: w iejskich i pr/.ylączorm je 
do Kasy slrarbowcj Tli. znajdującej się w XX-e.j 
d-zielnrey ni. K rakow a (Podgórze) przy ul. Czarne
ckiego 5, na parterze.

Ka-ui fJkarlmwa 1. u t i n i ,  opurócz-innych opłat, 
pobierać bęlziie po-dalki berąKiśrednie w nowym 
loka;u przy ul. Wdślnoj, tylko z m. Ki:ikowa_, z 
wyjądkiem dzielnic K rakow a położonych za W adą, 
k tóre mP.cżą do okręgu K asy skarbow ej 18.

Ta o d a tn ia  Kasa. oprócz dotych-cziisowych czyn
ności v, j-kouywać bęiteio. pobór podatków bezpo- 
śn  Jnich z gmin wiejskich, należących doiąd do 
Ksby sl a r b w e j  L  i u y p lacać  tięuzie odnośnym | 
zr.iązkcm  koniiuiabiym  pwzypa.iajaye gS tych j g  
datków  doda ki konmualr.fi.

W»zyistMo inne czynno ci odnośnie do tych gnun, 
jak  [>oł)ór porlatkónf pośrednich (kousu im yjnydi), 
opłat stem plow ych (nalcżytośw), sprzedaż znaków 
w artościow ych (stempli, łdamkietów wckslc.wych, 
lianderoli wuzclici-ego rodzaju, prowadzenie depozy
tów sąilow j eh i K asy sieirooej, depozytów  rzecz,si
wych itp.) ]X)zostainą niezmienione nadal w Ka-vic 
skarbow ej I.

ROZPOCZĘCIE KURSÓW NA UNIW ERSYTE
CIE LUDOWYM. W czoraj nastąpiło  na_Uniwersy
tecie ludowym  otw arcie kursu przyrodniczego w y
kładem  dra Mazura „O system atyce zw ierząt'1.

Z SOKOLA KRAKOW SKIEGO. W ieczornica 
Sokoła krakow skiego, jak a  -się odbyła, w sobotę 6 
bm., zam ieniła się w wt>p; niałą m anifestację So
kolstw a k,rakovrskiego na e-zi ść p. Hc-iu-yka.Shm 
kiewioza. W ieczorek rozpowząi w iccpr^z^. Sokala 
jirof. Skoczylas wspa.nialcin przemówienienr o zna-, 
uzeniu twórozośtd genjusza- S ienkim  .cza i_ wpiy- 
wu jego dzieł n a  odrc lzoi ą  Polskę. Licznie zebra
n a  brać sokola nagro.iziila mówcę huraac-nr. okla
skami, puc-ziiui nastąpiło -uroczyste złożenie pyzy- 
rzeczeuia sokolego przez nowo przyjęiych czura- 
ków  Towarzysi.vv’a. rrzyrzec.zcm e odłdc.rał w uc- 
proz&j K ubakk i. Po części of: jalnej "irnhna VVcg- 
tów na pozy akom paniam encie fortepianu c 'śpie
w ała k ilka pieśni dostosowanych do uroczystej 
chwili. Po yeyczerpsniii fl69®Bnau wokalnego od
były  się tańce, k tóro  jwzćciągnęly sie do późnej 
nocy. N astępna w ieczornica odbędzie się w dnui 
6 grudnia, poiąozona z urooz.ystością św. Mikołaja 
k tó rą  Kokói urzą.dz.a d!a swej inlodzrcrży ćwiczącej.

„RADIO KLUB". Dziś we wtóre,k 11 bm. o goaz. 
6 wieczór odbędzie się w sak  m iejskiego M zeinn 
przc-m. (ul. Smoleńsk 9, I p.) pierwsze konsty tuu ją
ce walnejzgrom adzenie krakowekiogo Radio-Kiehu 
Praw o u działu w zgromadzeniu posiadają o-prócz, 
z/gk)S7.onyćii już i zaiproszonych członków, jakże 
osobj', k tóre zgłoszą prz.ystąpienie przed wejściem 
na sa.e.

Z KRAKOW SKIEGO TOW ARZYSTW A LEKAR 
SKiLGO. W e środę 12 bm. o godz. 8 4 5  wieczór 
o ib ę łz ie  się posiedzenie naukow e: Prof. R u tkow 
sk i:'D em onstracje chorych po forakoplastycc z po
wodu gruźlicy pluć. Doc. Zubrzyc! (jr Kościusz
ko: D em onstracje z oddz. U l sro ita la  sw. Łazarza.

W e czw artek , 13 bm. o godz. 8 wieczór zebram i 
towarżysko-nau.kowe, n a  którem  prof. U. J . dr Wil
kosz, będzie mówił na tem at: „Czy mamy wiarzyć 
Euldidosow i?". Goście mile widziani.

ODCZYT NA TYDZIEŃ AKADEMICKI. Dzisiaj 
11 bm. odbędzie się w  auli unnversytcckicj_o g. 7 
wieozór odc-zyt prof Ignacego Chrzanowskiego p. 
t. „K onsty tucja 3 m aja a polska poezja rom auty- 
ezna". W stęę 2 <i», dla. młodzieży ozkolnej i aka- 
dornackiej 1 zł. Czysty dochód przeznaczony na 
Tyifzień akadem ika.

KONDOLENCJA Z POWODU ŚMIERCI Ś. F. 
J .  BKOSZKIEWICZA. Z jx>wodu zgonu śp. Józefa 
Broszkiewieza, b dyrek to ra  policji _w K rakow ie 
wysiało pirozydjum m iasta do rocUiny ziaaricgo 
serdeczną koudoiemcję,

MĄK w ZIEMNIACZANA DO CHLEBA W O J
SKOWEGO. Ja k  z W arszaw y donoszą, minbt.cr- 
stw o spraw  wojskowych od dnia 15 b u . poleciło 
10?;) m ąki żytniej w chlcbio wojskowym zastą^ńd 
m iazgą 'ziemniaczaną. Da to w ciągu roku oszczęd
ności 751 wagonów.

ROZPOCZYNANIE NAUKI W SZKOŁACH. —
Ministomtwo ośw iaty w yjaśnia, żo nie miało i nio 
ma zam iaru w ydania rozporządzenia, m«?ą k tóre
go lekcje w szkołach w czasie od 1 grudnia do i  
m arca  m iałyby się rozpoczynać o godz. 9 rano.

OBY JA K  N A JPR ĘD ZEJ! Z W arszaw y dono
szą, że naczelnik wydziału handlu zagr. w min 
prz.euiy.slu i handlu p. W ęeławiez, wyjechał do So- 
fji, celcin zaw arcia umowy ha,''nilowej poLsko-lmł- 
garskiej. A że głównym  artykułem  pi-zywoz.n z 
Pmlgarji jost ty toń , przeto możemy mieć radzieję , 
że vv’,ri¥szoie za drogie pieniądze, jakie skkula.my 
molochowi moaopoiu tyto.ńow ogo, przynajm niej 
otezym arry lejwzy produkt.

A ozm najwyższy, Iw np. p^wzne gatunk i papie
rosów są  w jirost zabójcze. Np. „P rezydenły" są 
tak  ohydne, drapiące, żc wielu silniejsz.yc-h pa’a- 
czy z-anadlo na zapalenie kriaaii.

Obyśmy tedy jak najrychlej otrzym ali lepszy 
ty toń  z Bulgarji!

R triS Z E R Z E N iE  BUDYNKU STOW ARZYSZE
NIA OCHRONY STARCÓW. W ydział tego stówa 

Kasa rzyezenia uchw alił na ostatniern jiosiodzm.iu pod 
okarbowa I (dawniejszy Urząd podatkow y) od 12. pwsew prezesa sfo-w m yszi uła d ra  R afała Damiana 
listopada br., zaś Kasa skarbowa II (dawniejsza fi ' odbyiwn, budynek sto-warzyszaraia starców  jiowię- 
lja lna K asa krajow a) od 15 listopada br. kszyć przez nadbudow ę II piętra, oy w ten spo-

Aby udKąr-O'1 ■ i i ć publiczowśc-i m iej-kicj opłatę ]«l- sób z-nacmiie w iek-za liczba starców  i siai-u.zek 
dąbków, wydzielono z Kasy skarbow ej 1. wszyć-1- mogła- zuaieże jn-zytidek, lloUj.d znajduje się w 
kio podatki bezpośrednie (gnm fSwy, budynkowy., z ik ra f j ie  około 80 starców , a po roz.sz.e,rżeniu

znajdizie znacznie większa liczba starców  poinie- 
s zez eaiic.

FANTASTYCZNE POGŁOSKI O ŚMIERCI ER 
NESTYNY BREITOW NEJ. Ud szeregu dni krążą 
po uduście fautastyc/ziie jro g lc k i na tem at tajem 
niczego znitkiiięcia Eniesttyny Breitówuej, i;tórą 
fatn m s ty  w yr/uctly  im ecdaj na brzeg. Na po
w racającą do domu Breilówną, napaść miało nad 
brzegiem W idy  kilku Ofry.szł.ćw, k tórzy  ubez- 
wlaa.niwsży ją, dokonali n a  niej gw ałtu, poczc.m 
zam ordowali ją , a nu,stąpnie t.ru;,a wrzucili do W i
sły. P rzybyli na micjs.ee fuukcim iarjuszc policji 
Wh*Jw.ć mieli rzekomo w nluauiu nam ordowanej 
kartkę , ua którrtj s jraw e y  mordu zapowiadali, że 
w K rakowie zam ordowanych będzie w len saiu 
sposób jeazozo 27 d-zieww.ąt.

Wedle uiform acyj, jalcie zdołaliśmy uzyskać, 
spraw a przedstaw ia się następująco:

Fama Brcitow na, la t 18, wyszła dnia 2 bm. o 
goBbz.- 5 po pot. do sąsiedniej cukianii po ciastka, 
i od lej chwili ślad za nią, zaginął. K ilkudniowe 
]KH7.ukiw am a, prowadzone zarówno przez policje, 
jak  i przez rodzino Breitćw iiej, nie przyniosły ża
dnego ro7.aUa.-ti!. Dopiero w ubmglą sohotę w  po
bliżu starego m ostu wyiowiono zwlc>ki Breitów nej, 
rozpoznano przez m atkę i siostrę. W dfńu wc-ao- 
raj.- zym po ]x>ludniu lekarz sądow y prof. O lbryoht 
jirzonrowadzil sekcję zwłok i stw ierdził, że niema 
żadnych śladów gw ałtow nej śmierci, ani dowodów 
popełnienia u a  Brcitówrnej gw ałtu P rzyozyna -sa
m obójstw a do te; pory nic została jednak w yja
śniona. P.ra:\vłlo.podobnie przyczyną były nieporo
zumienia między rodziną, wśród której panowały 
przi konania i przesądy staw zakonne, a^ młodą, 
Breitów uą, posiadającą trochę wolnomj sine po

/.azuaozyć trzeba, że przy Breitównej nie 2na- 
leiziionio żadmycli dokum entów,, a -i żadnej kartk i, o 
k tórej mówiono, Breitówna, wyobodząc z donm 
u b ra ła ■ eiq w najgorsze, jakie m iała pod ręką u- 
btfc-nie. W yklucia to rówmież możliwość sc-haiil-zM, 
ąalyż w rym -wypadku zapewne ubrałaby się odpo
wiednio.

W YPADEK KOLEJOW Y. Pogotow ie ratunko
wa? przewiozło z dw orca k iakow sicego dc szpi
ta la  św. Łaza-rza Poznańddogo Sianisiaw a. roboi- 
nfl;a 44 la.t liczącego, którem u kola pociągu na 
sta-cii R udaw a zmiażdżyły praw ą stopę.

CZŁOWIEK, KTÓREMU ZA Ż Y C  \  W YSTA
WIONO M ETRYKĘ ŚMIERCI. P racd dwoma ja ty  
wytanigrowal do F rancji Jam Stopa, w yrobnik i 
.Jeziorzan kolo LDzak. W yjeżdżając,_ zabiał zc so  
bą dokum enty wystawiono na Franciszka ByJaAię 
miwsz.kauca tejże w.-u, gdyż jako starszy  oziowioK. 
nic mógł uzyskać w yjazdu do Francji. Następnie 
w skutek ii i cńzcizęśl i w egoi wypn lkuy/.inarl we Fi un
cji, a  władze francuskie w ysłać ily niu nunrywę 
śmierci na nazwislro Fra-ncDzka Ryskali. Obecnie 
narleozla m etryka śmiorci do Polski.

WIADOMOŚCI POLICY JN E. Alfus H enryk , wł. 
zakładu cientystycanego, doniósł, że dnia 6 bm. u-
•i __  —I., o A r 1 r\ inm-t <1 f1,11 T)r7,V \\\.siłowano w łam ać się do jego zakładu orzy u., be 

baatjana 16. Sjrrawcy widoc-znie zostali spłoszeni, 
gdyż pozostawili złam any w ytrych w zaiujau._

Domiefidono do tu t. E. U. S., że dnia 9 bm. skra
dziono w W ieliczce p. Grzcbieumws.kicmu z zam
kniętego miesizkania więksizą ilość ga.rdcroojr, v
tości 1090 zl . . .  .. .

Policja k i akow ska aresztow ała w K aiw arji nie- 
lakioco Sz.ymona Jęrlrustka, k tó ry  skradł na szkc- 
j]ę firm y „Jimrzemka" 2 weksle i gotów kę na su
mę 2235 dolarów . P rzy rewizji Jęd rusika  znale
ziono oprócz wyruaonionj c-h weksli r w  o. a or i gai- 
deirobę naby tą  za skrad-zi^ime tjien iądzc.

W  cksp. śledczej p o i  „Telegrafem " złożył W ła
dysław  Gertmor, dorożkarz, szal czarny w ełniany 
i  ’ jioduszikę, pozostaw ioną w jego dorożce przez 
.nioznamego gościa.

Z kraśy i ze świata
PREZYDENT W OJCIECHOW SKI MA W STA 

ROGARD7JE CHFcZEŚNIA.KA. P rezydcut ifzjiitej 
polecił, aby go zapisano w akcie ohrzru jako ojca 
cbrzethnego siódmego syna  p. fd .J ia ła  Maszki, rol
nika w D ąbiówce, w powiecie starogardzkim . P re
zydent ofiarow.al chrześniakowi swój p o rtre t z wla 
su i o r ę czi I V i n r  <:* i p is cm .

ZNTEŚfENIE CŁA DLA IMPORTY TOWAROW 
DO NIEMIEC. Z W arszaw y donoszą: Dnia 10 sty- 
ezsiria 1925 r. przestaje cdowiązywać praw o impor- 
to-wrnia hez cla pewnych kontyngentów  towarów 
do Niemiec i obszarów od lanych przez Rzeszę 
nicniiecką z w yjątkiem  G. Ś ląska, gdzie wywóz 
pewnych towarów bez cła odbyw ać się bodzie je
szcze do dnia 14 czerwca 1925. W związku i  tem 
władze niem ieckie w ydały za.iządzenia o sposobią 
przedstaw iania świadectw pochodzenia przy cleniu 
towarów.

K O LEJE POLSKIE BEZ DEFICYTU. Koleją 
polskie już od kw ietnia br. pracują bez deficytu, 
od bieżącego zaś miódąca. pokryw ać będą rówmeż 
wj datki inw estycyjne z wpływów bieżącąch. VV 
;oku zeszłym dopłata do kolei wynosiła 314 mi- 
Ijonów złotych. W rjivU bieżącym skarb  w yasygno
wał koiejom 40 miijomów zbitych rnyżączki zwrot
nej na kap ita ł obrotowy i na dotacje na inw esty
cjo w wysokości 64 miltnuów złotych. W budże
cie roku przyszłego nie są przew idyw ane dopłaty 
ze skarbu d!a kolei.

ZJAZD PRACOWNIKÓW KOLEI POLSKICH
re/-i>oc7.ąl o-Urady w W arszawie w niedzielę. Na 
Sas.il [>rzyhy!o 57 delogatów  ze wszystlcich dziel
nic FoDki, reprezentującycli 5 tysięcy  zrzeszo
nych. W posiedzeniu wziął także udział przedsta
wiciel min. kolei żel. dr Wróbel Przew odniczył p. 
M. Slroiimowski, in struk to r ruchu dyrekcji war
szaw skiej. Ti :nraze dwa posiedzenia w ypełniły o* 
itrady nad Rprawami organizacyjncnii. Ustępująco- 
inu zarządów 1 udaie-lono ali^oliitorjum

B E D U k ćJA  K A N C E L'CTOVV W OJSKOW YCH 
W polskiem min,Ó5torsLwm spraw  w o rk o w y ch  upro 
&z(teo«ę, zostanie służba kancelary jna oraz gospo
darczo-finansow a. W  związku z tem przewidziana 
jest redukcja blisko «iC0 kancelistów .

DOROCZNE TARGI K RA JO W E W WARSZA- 
W IE. Z udziałem  pro rek to ra  Ponikow.-kiego odł 
było się poeieuzenie kom it rtu organizacyjnego^ do
rocznych targów  krajow ych w W arszawie. I  argł 
odbywać się będą według projektu dwa razy ue 
roku,- .wiosną i  jwdenią i trw ać będą po dziesięć 
dm, uwzględniając przedewszybi.kiem in teresa han- 
dJu.

ODKRYCIE CMENTARZYSKA POGAŃSKIE
GO. Z Orlika na Pom orzu donoszą, że w lesie W y
szyńskiego w ykryli chłopcy cm entarzysko pogau- 
ewie z urnami. N iektóre urny ozdobione są rozmai 
tcini znakam i i kwiatam i.

SPŁONIĘCIE TARTAKU. W  Zimnych W odach 
Bydgoszczą wybuclił onegdaj wielki pożar w 

ta rtak u . Spłonęła hala maszynowa w raz z trakam i 
oraz znaczna część gotow ych m aterjalów . s tra ty  
poważne.

ZASTRZELENIE URZĘDNIKA POLICJI NA 
W ESELU. W Świętochłowicach na G. Śląsku do
szło do sprzeczki podczas zabawy weselnej, przy* 
ozem n iejaki Szafranek uderzył jednego z gości w 
twarz. Do bójki jak a  s tąd  pow stała, w m ieszaj si 
urzędnik policyjny B artodziej, chcąc rozdzielić 
walczących, a  w tedy SzairaneK dobył rew olw eru 
i  zastrzelił urzędnika. Mordercę aresztow ano.

ZAGADKOWY ZGON. Ze Lwowa donoszą,. Po
sterunkow y Chm ura przywiózł przedwczoraj 10- 
rożką do koinw arjatu V nicznanogo mężczyznę, 
k tóry  leżał na rynku w stanie, w skutek opils-wa, 
Izupcinia nieprzytom nym . Tu stw ierdzouo, że jest 
nim Bolefdaw Bourdon. lia^ncy la t 4 t  me p'usia* 
'ła jący  ani LalCgai zawcia., ani zam ieszkania. Bour
don przez szerog godzin me powróci! do przytom 
ności, to też wezwano pogotowie ratunkow e, k tó 
re przewiozło go do s /p ita la , gdzie w czoraj nad 
radiom, nie odzyskaw szy przytom ności, umarł. 
Bourdon, k tó ’y przed k o k u  miesiącami povvroc.il z 
Ro-Ąi do k ra ju , uył ongiś zdolnym dzloiinikarzcm. 
PrJicował przed wojną w „W icku N o w y m 1.

ZN IESIENIE TYTUŁÓW SZLACHEl K IC H  
W E FRA N C JI. 'Minister sprawiedliwości Pienouit 
z'*łorfł w Izbie dopiliow.auyeh wniosek praw odaw  
czy dotyczący zniesienia tytułów  sztachecUIcli we 
Francji. ' p rojc'kt prawmlawczy obejm uje jedeu ty l
ko a.riykul, który brzmi

m w estytura tyiuiow szlacucdnch praoz kan 
cc.larję "paitetwową zostaje znicvióna. Użyv anie 
;Vcli tytułów  w dokum entach publicznych jest pod 
ięrozbą ka-y , wzbronione".

POŻARY LA S0W  W AMERYCE. J a k  z Nowe
go Jo rk u  dcucrzą, w M usanuset, New Jersey  i Ma
ryland szerzą się pożary lasów.

% KBfidKOW SfltfGSi T T A T R Ó  J

Z TEATRU IM SŁOWACKIEGO. Dzisiaj po polu 
dniu o godz. 5 po południu, a wo czwartek o g. 3‘0C 
„Dziady" na 1U i M pizedsianicniu szkolncm. We 
środę świetna kom tdja Kaisrra „Romans zeszytowy'1 
na dochód Tygodnia akademika. W piątek „Dziady" 
daje teatr na dnigie w tym sczomo popularne przed 
stawienie po eonach o 50 procent zniżonych. W sobo
t ę  w ch o d z i nu afisz nadzwyczaj efektowna sztiiua w 
6 odsionacti na tle znanego arcydzieła Fiodora Dosto 
jewskiego „Idiota". W sztuce tej, opracc anej ieży- 
sersao przez p. Wysockig główne role wykonają pp.:

I
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Jtók oW fci (ty tu łow a), C hm ielew ski, K ra m  ow iec  ki, 
■Ulii.kowski. K b  ńtka, B*rżi>now4!c ( , Żm ijew ska .
TYOZ-IPŃ  Z N IŻ K O W Y  W  „B A G A T E L I11. P y rc .k c ja  

cB a g a it# *  clffiSt- u m ożliw ić  ja k  n a jszerszym  sferom  
P racu jącej in te lig en cji, zapozn an ie  s ię  7, na jlepszen ii 
s t u k a m i, g ia jiem i d o ty e h w a s  w  tym  sezon ie , d a je  w  
w in  ty g o d n iu  lcL iu spukty  w n y  p rzeg lą d  n a jw ięk szy ch  
nukcesów  sezonu p o  cen ach  zn iżon y ch . D zisia j uk*żo 
się u lubiona, potna son lyincr.tu  i hu m oru  kom edja  
łlcu n e rsa  „D zik u s11 7. p. Z o f ją  łjn rw iiiską , S zn ag c-A n - 
druszew : -ką, V Eesolow skiru, Z bu ekbn  w rolach  g łó w 
nych. W e  środę try sk a ją c .1 hum orem  kom ed ja  Gan- 
dery  „D w a j impżuwio jtarii M in ty '1 z pp. B ru czow ą , 
K ol man, D obrzańskim , lu i  ia tkow sk im  w  rolach g łó w 
nych. W e  czwartek, pow raca, na afisz przem iły  „K w ia t  
Iio ir iorań ezow j11. 0  w pjąUtk gro tesk ow a  koin e-lja  Chia- 
re iiogo  „-Śmierć k och arik ów 11. W7 s o b o t*  piowtórznna. 
b ęd zie  w y w o łu ją ca  h wracany śm iechu, farsa a m ery 
k ań ska  „P ragn ę  p o tom k a 11.

Z E S P Ó L  F IL H A R M O N I K Ó W  W IE D E Ń S K IC H ,
w y s tą p i w  K r a k o w ie  z b iy n y ju  k m io e rte m  w e  
czw artek, 13 hm. i w y k o n a  w p r o g r a m ie : B o c th o - 
vena i S c h u b e rta .

O D C Z Y T  B O Y A  Ż E L E Ń S K IE G O , z n a im y o  lite 
r a łu  i k i y t y k a ,  o d b ę d z ie  się  w  p ią te k , 14 b m . w  
:S t . T e a t r z e , n a  tem at, ,0  k o in e d ji  lu d z k ie j, k o 
b ie c ie  SO-h-Uiiej i ich  s t w ó r c y 11.

I l i  P O R A N E K  S Y M F O N IC Z N Y , p o d  d y r e k c ją  
W a le n c jo  B a r d ia jp fu . z n a k o m ite g o  d y r y g e n t a , o d 
b ę d z ie  się  w  n ie d z ie lę , 16 b m . W  p r o g r a m ie : ( ‘ za.j- 
k o w s k ie g o  F ra n ce  A a  ?. R im in i, o ra z  S z e c h o re z a d a  
li in i.sk ie g o  K o r s a k o w a .

L E W  S T tO T A , s ły n n y  p ia n is ta  r o s \ j-k i ,  w y s t ą 
p i w  K u tk o w ie  t y lk o  je d e n  ra z , a t o  w  n ie d z ie le  
16 lnu.
b . V ---------
Yr.Y-h.c' R EFE R T H A R Y j

T E A T R  IM. S ŁO W A C K IE G O
W t o io k ,  11 i), m ., o  g o d z in ie  5 p o  p o łu d n iu : 

/D z i a d y 11 ( z d o l n e ) .
Srodu, 12 b. pa „Bom.-ms zeszytow y11.

• C zw aitek, 13 b. m , o godzinie 3.30 po południu: 
„D ziady11.

T i;[K k r ;4 bul : „Dziady14.
|  T E A T R  „B A G A T E L A "

Wtorek. 11 bm.: „Dzikus11.
Środa. 12 bm.: „Dwaj mężowie pani Marty11. 
Csw:uU;k. l i  bm/ .Kwiat pomarańczowy11.
P iątek , 14 nr.: „Ś m ierć  k och a n k ów 11.

TEATR OPERETKA „ N U W O S C ł" .

W t o r e k , 11 b. m . o  g o d z in ie  7.30 w ie c z o r e m . 
„Czarodziejka karna w a 1 u 1.

1 R E P E R T U A R Y  K IN  K R A K O W S K I C H *
WANDA: 1 ‘ zu-nnil; k o ch a ją ce j k o b ie ty 11, dram at w

6 ak iach .
R E D U T A : G d y  na kom inku zga sł żar11 (D ruga se-

r ja  „P r z y  k om in k u 11).
UCIECHA: „tbma żona Sinobrodego11, komedja 

w 8 aktach.
S Z T U K A : „S p r o w a d z a n ie  z w ło k  H e n ry k a  S ien  

k ie w ic z a  1 p o g r z e b  w  W a rs  z o w ie 11.

% sali s$dowd|

tV :
r%7ó.;V;\ ; >„ >Vv ;>

0 podwójne morderstwo 
m  Rytf!ówea

(Drugi dzień rozprawy).
Drogi dzień r o z p r a w  rozpoczął się od przc- 

'f lh ihan ia  św iadka Andizeju J-Iudaszką, k tó ry  
zeznał, żo dn ia  kry tycznego  Jo b  zjawi! się 11 
piego rano i prosi! go n a .  św iadka do sądu, 
gdyż z powouu zaj-ć dnia poprzedniego eh cc 
F lorków  skarżyć, ftwiadc-k jednak odmówił, bo
jąc  się zemsty Florków, a  następnie raz-mn w y
szli do fabrvki. Na drodze fabrycznej zastąpił 
Jobowi drogę śp. Władysław. Florek i w czasie^ 
g d y  ja  uczyniłem jeden lub d w a kroki i obejrza
łem się, włdBSaieift jak  właśnie Jeb  wbija! sz ty 
le t  w ciało sp. Florka. Po zajściu poszedł Job  
Bo fabryki, a  widzącą, że nadbiegła rodzina 
śp. Florka, raz czy 2 razy  zawrócił parę k ró
li ów, poczem jednak  poszedł do fabryki, za
wiesił robotniczą markę kontrolną, puczem

w skazującą  na. śp. Tycholisa-, odezwał, się: „ to  
też mój miły ko lega", a następnie zbliżył ..się 
do robotnika Mochowskiego i po kilku słowach 
rozmowy zbliżył się dc śp. Tycfeolisa i ugodził 
go sztyletem.

Drogi świadek dyrek to r  Rond: Przyczyną
tragedji by iy  kłótnie między żonami Jo b a  i śp. 
Tycholisa i to przeważnie z powodu bardzo 
drojmyah przyczyn. G;>nośnie do osk. Jo b a  i 
śp. TychoJisa to  obaj jako  ludzie i robotnicy 
byli bez zarzutu. Sp. F lo rka  usunąłem z po
wodu niedbalstwa, ale bez wpływu Florka.

6w. Gołębiowski, sekretarz  organizacji meta- 
lowców, był świadkiem, jak  śp. 1 lorek raz bił 
jnkmgoś chłopca»Go do Joba, to Job  jako  maż 
zaufania partii bronił zawsze interesów robot
ników i dlatego 'wykluć,za, by on stal się przy
czyną usunięcia Florka z fabryki. ,

Św. Baszczyński i (iw. Machowski przedsta- 
wiają zn n n r  już przebieg zabicia śp. Tycholi
sa. Czas trwania, licząc od przyjścia Joba do 
fabryki do zabicia śp. Tyoehilsa trwał około 
i 0— 15 minut.

Rozprawa trwa dalej.

OfSniffiffcJa tereręstwznfl przed 
s $ m  w ftB S tl®

Z głośnej spraw y Bagińskiego i Wieczorkie
wicza, skazanych, jak wiadomo na, karo śmier
ci, a, następnie drogą laski — na  ciężkie wie
zienie —  w ynikły  inne sprawy. J e d n a  z nich, 
jako dotyczącą osób będących w  służbie woj
skowej. toczy się w wojskowym sądzie okrę
gowym, d ru fa  przyszła pod rozważanie sądu 
okręgowego cywilnego w 8 wydziale karnym.

Na kawie oskarżonych zasiedli:
W ładysław Kucharski (lat 27), J a n  Machnis- 

wicz (lat 2 7 /  Wojciech Dąbrowski (lat 30), 
Kłem ars Wasilewski (lat 36), Józef Galicki (lat 
31), S te fa n  W enrlolodski (lat 27), Ignacy  Ko- 
zon (lat 50) i Marcin Wiktorowicz (lat 10).

Oskarżeni oni są o lo, że w  r. 1023 w W ar
szawie brali udział w organizacji terorystyesmo- 
d,Vwersyjnej, k tó ra  miała na  celu: 1) dokony
wanie przy pomocy m ateria łów wybucho
wych —  zamachów na różne, obj -kfy państw o
w a  2) porwaatB z Polski i uwięzienie s tan iana  
Pe tlu ry  (który zamieszkał tu u swego przyja
ciela, politycznego) z zamiarem Konwojowania 
trudności dyplomatycznych dla Rzeczypospoli
tej Polskiej, 3) uwolnienie z więzienia wojsko
wego osadzonych tam  Wieczorkiewicza i Ba
gińskiego za pomocą gw ałtu  na strażnikach 
wiezien nycł).

Mor. Ostrawa. S. K. Mor. O straw a— M. O. S. C. 
2:1 (1:0). D. S. Y. L iga (W ilkowice)— S. K. Slovan 
(Mor. O straw a) 3-2 (1:2).

Preszburg. Bluo S tar (Bonio)—Ligot i 321 (1:0). 
•Wiedeń. Ailmira -D. S. V. L iga (Opawa) 3:1 (1:1

W ALKI O MISTRZOSTWO NIEMIEC. 
Mannheim. Pol. Niemcy—Berlin 7:2 (5:2), " 
K ’.el. Póm. Niemcy— Zach. Niemcy 3:2 (3:1). Do 

fiaaJiii wobec togo dochodzą Niemcy pumo-caio i po- 
łffilariiowc, k tóre to  spo tkanie n a s tą p i\v lutym  1925

N a d e s ł a n e . ,
iAMykiily w tym dziale nie pechc-Ozą rui Redakci

Za spokój zmarłego w dniu 5 listopada 
1924 roku

(Telegram własny „Nowej Reformy11). 
1Paryż, 11 listopada. Spraw a ewentualnej po-j . /Juo tid ien11 stwierdza, 

życzki dla Rosji jest przedmiotem sporu w łonie niędzy na  najnlezfcedn 
francuskiej koalicji rządowej. Organ partji r a - ' '  
uyknhwj (4Ło l;tórej nrdeży prezydent ministrów 
Rerriot) „Quot.:dicn“ w znamiennym ar tykule  
wstępnym zupełnie wyrazirie zaznacza różnicę 
w  tej kycestii między radykałam i a socjalistami.

stwierdza, że F ran c ja  ftic.cu pie- 
uejsze własne potrzeby, 

jak  na  reformy socjalne i Itudowę mk;e«J;aii* i 
dlatego odpływ kapita łów  francuskich do Eo- 
sji by łby  nietylko szaleństwem ieez wprost 
naradą in iercsóir narcciawyciu

Dyr. II n  oły mwsł Im, św. BsrUtm
odprawuoc.em zo.-tanie

M i i i E i i f i o  U t m
we środę, dnia 12 1'stonada 1924 loku 
o godz 10 rano wr kościele M anackhn, na 
które Krewnych, Przyjaciół i Znajomych 
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rsaifeli&inglsti wimzjm nicycIsMte

© i i i  p i e s  p r z e c z  M  k o m u n i s t o m  s  E s i e i
s i a - a t p i

G i t i a c l a  łf.śJiBti o f e S f i d ł - s c o i i y  w o | s i i i < e m  I  ' E f i £ o r t y f ś S i a w a s y
(T e le g ra m  w ła s n y  „ N o w e j  R e fo r m y 11).

Londyn, 11 listopada. Z Rew La donoszą: Dci-j Gmach sądu zestal obsadzony wojskie tu, ob
sraj w  pierwsze m dniu procesu przecF.ko 149 | stawiony karab inam i maszynowemi i cfcwaro- 
komunisfom, oskarżonym o usiłowanie doko- wany zasiekajni z d ru tu  kolczastego. Istnieje 
nenie w  dniu 1 września br, przewrotu bolsze- poważna obawa, że komuniści zechcą wyzyskać 
v«iekiego w Estonji i proklamowania republiki ero ces do oc wtórzenia zam achu i obalenia rzą- 
sowieckiej, wybucid s tra jk  generalny. idu.

SANATORIUM CIUTENBfUJNN
B a d e r a  K o lio  Y k io d a t a .

F izyczno d je ie t i czuv zaktad leczn i ty, pierw szerzędny 
otwarty przez ca !y  rok. 14*0

2 5 e  s p o p '
L  K  S. M IS T R Z E M  L O D Z I.

Ł . K . S .— T U R Y Ś C I  3:2  (1 : 1). 'J’c m p o  g r y  n a d 
z w y c z a j  ż y u c .  B ra m k i d la  Ł . K . S . z d o b y l i  L a n 
g e ,  A ta c z o w a h i, D u r k i  O b ie  b ra m k i dla T m y o t ó w  
s trz e li ł  F is c h e r . S ig D io w a l d r  L iis (g a .rten  z K r a k o 
w a  bar<lz<p d o b r /c

Tv. S 23 p p .— llak ó ah  -J:J (0:1).
IN N E  W Y N I K I  KRAJOW E.

K a t o w ic e .  i i b t i ’z .ostw o. A m a t o r z y — P o g o ń  (K a t .)  
3;J (0 :1).

T o ru ń . T . h . S .— S o k ó ł  8*2 (tm v s«rzy sk i).v  

W Y N I K I  Z A G R A N I C Z N E .

Wiedeń. A u e tr ja — S zw ecja - 1:1  ( 1 :1) .  &iw.M.ly ts 
o ;U *rty  h ę  w  n io d z io ię  pr-zy u.Fzialo 40.000 v /i:lżów . 
O b ie  u r u iy n y  z a w io d ły  o c z e k iw a n ia . B r a ir k ę  d c i  
\ u s tr ji s w . m  z k a r n e g o  W rrssc iy , d ’ a  S w o c j i  

P a u ls o n . S ę d z ia  ]). S la w ick  7, P a r y ż a  d o b r y .
P ra g a . SparUi-— W .io lre r  (W ie d e ń )  4:3  ( 1 :1) .  V i-  

c t o n a -Ż iż k o v — C m p lic e  F . K .  4 Ś) (3 :0 ). S ła y ia — 
Y ic d o r ia  V in o h r a d y  10 : F ( 7 :1\ A . F . K . Y r a w iC o —  
YLotoirea lT u tle  4 -i. ( 1 : 1) .  O. A . F . K . Y in o h r a d y - -  
S !a v o j  Y fT l 3:1  ( 1 :1). M o to o r  Y in o h r a d y — M e te o r  
V I I I  6:4  (3 :2).' S. K . L ib e n — O e c h ic  K a r lin  3:3  (1 :0 ).

P a r d u b ic e . S . K . P a r d u b ic e — D . F . C . (P r a g a ) 
2 : i  ( 0 :1). W y n ik  ten  w y w o ła ł  s e n s a c ję . P a r d u b ic e  
n u a ły  t e d in i c z n ą  p r z e w a g ę , zw ła szcza , p o  p a u z ie .

Kazełfl.apie shBpczęny i rozpisanie 
RowysU wU Któa

Z Belgradu donoszą 10 bm.:
Dzisiaj o godz. 10.30 przed południem prezy

dent Jowanewicz otworzył posłodzenie skup- 
czym}7, puczem w zastępstwie prezesa mini;t.rów i 
Pasicza, minister Trifkoyic odczytał dera pisma , 
króla Aleksandra w sprawie rozwiązania skup- 
czyuy j rozpisania nowych v y  ł>nróv. na dn. 5 
lutego 1925 .

Posiedzenie nowo wybranej Izby odbędzie się ; 
duia 7 marca 1925. Opozycja za,chowała się 
znpc-Iole biernie, a  pium-dzenie zakończono o- j 
krzykami n a  cześć króla.

Pościg u  Radifizsm
Belgradzka ,.lJolitika“ donosi, iż Radicz rJe 

cpuści! Jugosławii i l a  w i w Z;yrrzeluu. lub im 
nej miejscoiyeici Ghorwaoji. Konsul wioski w 
Z;ig'rze!iiu ośwuhnlczył dzienmkarzonj, iż Badicz 
nie ołi-zymnł wizy włoskiej. ,,Yreine‘>.donosi, 
żc natychmiast, po roziyiązaniu skupczvny wła
dze rozpoczną tleehodzema przeciwko Bad tezo
wi z powodu zclrady stanu i oc-r.zy maiestatu, 
orar; zarządzą areszlowastc  Badicza, jak rów
nież ściganie go za pomocą listów gończych.

I ,

§tosiaiS.V, salony, materacu w!ó. 
sleune wykcnn'e najtaniej, za

kład tapicerski 4vy. .fana 1A isoc

M ai dam skie, b ielizn a  iry-kotowi. 
w  olbrzym im  wyborze. N ajtaniej 
poleca ,A B  BOM K A S C H S )1 K ra
ków , św . T om asza 20 , przecznica  
FJorjańskiei, róg Szpita lnej. 1513

J O k S r  S S C fiS B E S  Poselska ‘JO, 
prz jmu|p dc reperacji i w ypla 

tan 1 krzesła, 1ote,lc, bujanki.
145 i

y o a rg K A ia y  — k a w i k a
firiu kwiatowej s h w y  ja k : tżtein- 
wav &  Sons, Fringi O rtrlca f, 1 »n- 
berger & G loss, P eirof i -noc, 
i  używ ane'sprzedaje najkorzystn iej 
i na rsty  najstarszy skład forl 
p ionów  Sycili. Raba Fast. Kra
ków, u l / ś  w. Aiiuy 3. 1457

kanapki do rozkłada- 
nia. wkłady żekizne, m atora-en;3>

if i u p,, p r z i.n u iie  w szclr.ie prze- 
*  n bki. D ogodno w . m n  :i. M. Tiar- 

dacb, zul ia-J tapicei&ki 
F loriańska 16. 1 :3 J

< -  — -----------------------------
<

r a i c u j s  p o s a o a

WYBZSAŁIB MUliOŁTOSSO _
większego biura w W arsz .wie. Wymagana łługo- 
letnie d świadc/.euie kupieckie ornz wzorowe i bieitłe 
koiespondowanie w ję/.ykach polskim i niemiccKim, 
Refieidanci zechcą złożyć oferty, podając dukład ly 
życiorys, referencje i wymagane uposażacie do 
To w. akc. „Reklama P(.l-ka“, Warszawa, ulica 
Jasna  10 pod „Kiorownik“. Dyskrecja zapewniona.
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m t r W E Ł N Y  i  W t O C M I  ^
w  najw iększym  wyborze poleca 1 97

E. Hodowli®, iiraków^ Ssewsfeai 11.

Kraków, is

czapki męskie, bie
< lt6|('j»UIł4W lizną męska, darjsks. 
T  (ry, ot> zimowe, bielizna Dr-iaegera, 
A kamizelki wetniaue, krawaty, połi-. 
»  ezoeby, rkarperki, rękcwiezki ekór 
f  koś* Wieli i wybór. Najtaniej po- 
|  leca ,,A O B O M  KASI U H K" 
<> Kraków, Św. Tomasza EO, prze 
?  cznica Florjauskiei r'ig Szpitalnej.

 ___

<»
«

Potrzesa chiGpoów t 
do rozspizedaży I

♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦  ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦

CIERPICIE PŁUCA? wi C UCA!CSE LEKARZOW
J eże li poważni 1 turze przyszli do w niosku, że pew na m etoda lu 
czen ia  dała dobre w y n iz i, to  m usi również, i chory A
zaufanie . O betnie przyślę każdem u sw oją ciekaw ą kjkjZtcę, która  
objaśni, jak  rogulow ać pokarm y i tern sam em  pomóc lekarzow i, by 
siły  organ '-m u  wzm ocnić i prędko w yzdrow ieć. C lodzi *u n ie o uniw er
salny środek leczn iczy , lecz o k leruuek metody wyj róbowanej przez 
lekarzy, prow adzący uo pożądanego celu , do odnowionego sian u  od 
porności organ zm n. Z upełnie darmo bez w sze lk ieg o  zobow iązania  
za strony w aszej, otrzym acie m oje objaśnien ie. L ekatz w asz napeu

się 
napewno

zgodzi
przez

i s ię  z tym  nowym  sposobem  regu low an ia  pokarmów, uznanym  
w ybitnych  profesorów, jako znakom ity środek. IV waszwm in te- 

resie  leży  w ięc  n aty ch m ia st nap isać p o i  niż.ej podanym  adresem, 
a w ów czas będziecie  m ogli w  k a ż ie j  c h w ili  b^ć o b słu ie  ii przez mc je 
tam tejsze  przedstaw icielst . o. GE JF.H zRJLSŃEH, Berlin, N e u -  

SutUn, Hłngbahnstr. 21. A b tlg . 6 2 1 1533

me słassfłiMOó? ©atyfcaim 
i  Fmucii

Z R zym u donoszą:
W obec zerwania stosurJtów politycznych z 

F rancją , z, P a ry ża  nuncju .za papieskie
go Ceroitiego uważany jest w W atykan ie  za 
ule uiikniony.

Bankiet u pasła sowieckiego 
w Parvżv

(Telefonem od raszego korespondema).
Warszawa, 11 listopada. „K urje r  W arszaw 

ski11 podaje list z P aryża  o bankiecie, wydanyir  
tam  przez Rakowskiego. Oprócz dwóch osób o- 
fiojalnych sen. de Monzie i I l e r h e t t e ^  zaprosi! 
Rakowski następujących dziennikarz.y: Sauer- 
weina (.,JIatin“j, Blois („Petit  Paris icn11), P a y  
(„Petit  Jou rna l11), Bure („Eclaire11), Pinon („Pe- 
veo de deux Mondes“), Delbos („Dopeehe de: 
Toulouze11), Sorbue (..Quotidien“), Ludwikę 
AYeissÓM-ną („L-Tćurope N ouvnlleu), gen. Nou- 
lensa oraz dy rek to ra  agencji R avasa , Basseta. 
Ten ostatni zjaw i i się również na zaproszenie 
jiokkio w czasie pobytu ministra Sikorskiego w  
Paryżu.

Faszyści angielscy iir^eiwkti 
boS$ze¥ikiam

Londyn, 10 listopa<la (PAT). Faszyści angiel- 
j scy urządzili na  Trafa lgar Sąuare manifesfa.-je, 
Iw czasie któ i^j wygłoszono cały szereg prae- 
j mówień przeciw bolszewikom.

W H szpar*; i spokój ?
Madryt, 11 listopada ( i 'AT). Wbrew wiado

mościom dzienników zagranicznych panuje tu  
zupę uy  spokój. Również na  prowincji sy tu a 
cja jes t  zupełnie normalna.

DasSftł efeonom&ciasfiy
— Rokowania w sprawie zawarcki traktatu 

handlowego z Węgrami podjęte będą w ty oh 
dniach. Chodzi o zbyt naszych wyrobów włókieoi- 
nicizych i węgla do Węgier, zaś z tam' oj strony 
o eksport wina i zboża.

— Konferencja w sprawie traktatu handlowego 
z Niameami przy młziaie przemysłowców węglo
wych, naftowych, drzewny cli, hutniczych oraz roi-

duików, na któręj omawiano sprawy tranzytowe i
> i celne odpyla się wcizo-iaj iv min. przemysłu i ha.n- 
I dlu.
► — YY iellta zwyżka jmpierów wartościowych, —̂
! szczególnie akc.yj kolejowych, nastąićia na gioł-

drzie nowojoi-skiej, k ió ra  przekroczyła rekord o- 
statn ich  5 l:it.

— S trajk  drukarzy wybuch* we F rancji w zwią
zku z p ropagandą zwią/.kćw zawodowych do wy-j 
wołania stra jku  o poprawę losu urzędników Innej 
związki nic powzięły- jeszcze decyzji.

ą K ryzys na u ęgicrakieh kolejach państw o
wych został załatw iony. Koleje zostaną przekształ
cone na sam odzielne przosisiębiorstwo państw ow e; 
i o trzym ają kapdtat zakładow y 200 milj.i.rdów7 ko- i 
roń. j

— Niebezoieczeństwo stra jku  kolejarzy w Niem
czech zostało usunięte irsk iitek  zav. a roi a ugody co 
do podwyżki płac.

— Jarm ark  jesicm-y, obejm ujący nasiona rolne,] 
pastew ne, okopowe, warzywne, kw iatow e, leśnej 
oraz nasiona m ające zastosowanie w przemyśle,] 
■odbędzie się w dn. 16, 17 i 18 grudnia br. \

— PolaSrie koleje państw owe przewoziły prze j 
ciętnie dziennie 10.046 wagonów 15-tonowycn we 
w rześ-ćin br., wobec 10.354 wagonów w tymsamym | 
miesiącu w r. 1923 i 10.503 wagonów w 1922 r.

—  Pierwszą fabrykę m akaronu pod firmą „M a-, 
karem Sp. z ogr. odp.11 otw arto  w K atow icach. I

— Nowa wyższa cena mleka w W arszawie 33— ] 
40 g r  za litr obowiązuje od 8 bm. W tym  samym | 
dniu p-olwyżózomo cenę deiajlic.zną ja j z 16— 17; 
gr, ja j gw arantow anych z 19--20  g r za sztukę.

— C entralną szkolę straży celnej organ-zuje de
partam ent ceł.

— P ro jek ty  budowy urzędów celnych na G. i 
kląsku opracowuje departam ent eci w związku z I 
tc-m, iż w połowie czerwca roku przyszłego w yga-] 
s*ja przepisy o bezcłowym obrocie na G. Ś ląsk u .:

— Prace nad traJitatam i handlowemi z Nieni-I 
cami, Fziiooją, Czeałioulowacją i G recją o ilbyw ają1; 
się w min. iirzemj-siu i handlu w przyspiessouTSn ] 
tompie '

— P ro jek t zm niejszenia od dnia 1 grudnia ca
łego szeregu staw ek podatkow ych jest op ra to  wy ■ 
wany przez nń-iuiockie m li. flna-nsów.

— P ro test przeciw zamiarowi ratyfikacji kon
wencji w aszyngtońskiej o 8-gouzuusytn dniu p ra
cy wniósł niem iecki związek ochr/Oiiy przem ytlu 
do rządu li-zuszy.

— Bogate pokindy m anganu odkryto  w Bulga- 
rji. Pierwszo 4COO ton w ysiane zostały w ostat- 
ńśdi dniaeli do Francji.

— Po krótkim  okresie stałości nastąpiła na lon- 
ć y ń T im  targ-u m etalowym  uaLzu zniżka eon sre
bra.

—• J a k  donoszą dzienniki am erykańskie, suma 
kredytów , przezna-raonych Óć* unast n:em:( ckich.. 
wyniesie jnrzuszto lOtl n iljonów  d darów'. Z siuny 
tej otrzym ałyby m iasta BeiTm 25, ITmiburg^ 20„ 
M onaeh^uii 10, Siniigaj-t 10, E lbeifclJ 5, Bochum 
pól miljotna dolarów.

DZIAĆ ęgŁOOWY 
tłótowania złctsga polskiego
Z urych , 11 Im topada (PAT). G odzina 8.45 r a 

n o . Z lo ty  p o lsk i 9 9 — 100.50.

Krukowska (jiełda pieuiążiia
K r c k ó w ,  11 liitopada.

D o l a r .....................................
N. J o r k  .  ..........................
Ł o n u y n  . . . . . . .  ." .  .
A ta s i c r d a m  . . . . . . .
ł t r a ry c h  (za 100) . . . . .
W iw lo ń  (za 10O.000) . . . .
P r a g a  (za 100 ).........................
Y itry /i (za i 0 0 ) ........................
" ( e d i u l a n .................................

O e ifu  t a n a  giełdy krakowskiej
l i  l i s t o p a d a  1 9 3 4 1 lr a n sa k c .j  w z,otyen

llzis wczoraj
Fol. Baok prztufl. 1— VJ11 Ooó 1 /3 1
Cauk H ipoteczny 1 — V l i i 0 5 5  0-Jli —

„ M ałopolski . . . . — —
Ziem. Bank k r e l  1— lX — —
P ow sł. Bank kred. 1— V — —
Bank n r . sp. zar. 1— XI 6-40 6 4 )
Pol. Tow Handlowe 1— V 0-56 0-34
tnipes i — V ........................ — —
p harma 1— I I I .................... 0 7 5 O-70 -  0-77
Polski (Iiob 1— IV — —
Zeiriaya Boiska 1 — 111 . —  *- C-17
Z ielen iew sk i 1 — IV . , , 9 37— 9-45 fi-40
Oeirielski I— IX  . . . . 0-5R - 0 6 j 0-57— 0-60
trzeliin ia  )— IV . . . . — —
Pocisk i — l i i  . . . . . — 1 1 5
Caror. ozy 1 — 111 • • . • 0-32 0 35
Automotor 1— U . . . . — —
Dkflra i — Dl . . . . . . 16-50 15-75

Siersza 1— I V ................... 4-20 4 OJ

te p e g e  1— I V .................... 2-48 2-50 2-49 - 2-50

P olska Nafta i — t l i  • . 0".)4— 0-ób 0 -5 2 -0 -5 3
Pokuci*) 1 ............................. — —
P ezet 1— IV ........................ — —
'  truj- i . • • • • • ■  . — 0.85
N ieinoiow ski 1 . . . , — C-óa -  0-55
T łusiC łe 1'rtebinia I— U — —
A / o t ............................. ... . — C-35
Klektrow. S iers ia  1— IV C-24— 0-28 0 ‘2 i
Ćmielów 1— 1 1 .................... — —
Krakus i — V I .................... 0-80 0-78
Ut-odorów 1— V . . . . 5-00 -  5-15 5-00 — 5-30
Chybie . . . . . . . . b-50 rj-50— 6'ó5
A.  P iaseoki . . . . . . — 1-25

. . 5*0*A

. . 3 1 9 7 ,rzek t - .1.)'!, 

. . 21 22'lj
. . 203*01)—218'50
190-21— 1 0 y 3 0 -1 0 a -1 5  
. . 736
. . 15-58 15 56

27 7J
. . 2270

P a p ie r y  dyivi 'J9 iu i3V2 w  W a r s z a w i e
z dnia 11 lisiopala 1924 i.

: W  z ło f j jh
A K C JE : T -in sa k r .e

t in n k  t4uniSluivy  .............  C-20—6 15
Sisii-k Xiv. S p .  ż u r , ....................  0 7»—5o0
^ c g i e l s k i  . . . . . . . . . . . .

..................................  < .3 f

............................ 34i8-2 l 3 -2-14

.............  9 4 —915

. 2t, l i l i i  - U tt i  -14  70 II eiu.

..........................  4 8 >

..........................  <ia i

................... 2-41

................... 5 1 '
170-1-80

S t a r a c lu tw ic e  
f i e i i - i i i e u s k i  
Ż y r a r d :n v . . 
i ta lw rS rusc ti

ój»r«‘y tu a  . .

.Youeł . . . .

Wiedeń, 11 lldopada Boczątkowe kursy papie
rów- polskich w- tysiąeaah koron: Bank Hipotecz
ny 8*7, Siersza górnicza 62, Silesia lS‘ó, anto 
230, Galicja 1360, Lumen S‘2, Schód ni ca 233, Kar-, 
paty 183. T endencja mocna.

I  Jilś T iilF  EHW1U'

Zuiych, 11 listopada. (PAT). Otwarcie. B enin  | 
1*23.60, Holami ja  207 o0. Nowy Jo rk  U b v o , Lon
dyn 23-96M, P aryż 27*40, Medjokm -2  40 Praga 
15*45, B udapeszt 0T0G9Ń, Bukareszt w90, B iały, 
g ród 7£50j Sof ja  3*75, 99 75, "Wiedeń
U’0073.15, Bruksela 25 05. Usposobienie silne.

K raków , 11 listopada. 
G łówny ruc.h skupił się dzisiaj n a  rynku  (lewi- 

zow^-m. kury oh i  Londyn b. silne-, szczególnie Zu- 
rwch, a ‘o ze względu n a  poiva®ne zapotrzebowa
nie tej dew-iiwĄ

Papiery dywidendowe be-z isto tnej zmiany. Nie
co po 'raw ił sję Cegiolski. Ziele-iueww.kł oiaz iGra- 
kus. Ogók-in jednakże i-uch w- papierach slaby - 

Lgzo-ty u trzym ały  się n a  wozorajszym poetomie 
P łacono za Jaworiano gr. 15"75, l^en 0'42, Nobel 
1‘6U, Gaizy wtsdi. 12*50, Gazy za-eh. 2'70.

Obraz budżetu z roku 1924
(Telefonem od naszego korespondent*.).

Warszawa, 11 listopada. N a dzisiejszym po
siedzeniu komisji budżetowej w  obacoości prei 
m jera  Grabsidego poseł Zdziechcw-sld jako ges 
neralnv referen t budżetu  za rok 19n4 dal obraz 
finansów państwowych za rok bieżący.

Mówca oblicza deficyt rachunkowy za rok 
1924 ua 160 miljonów zlotycn. VTpływ z danin  

i. monopolów idzie n a  ogół w  terapie praewidzia-. 
nem. Za 9 miesięcy wpłynęło 964 milj<jnów zło-: 
tych, tj. 71 proc. sum y całorocznej, to jest e  
5 nroc. mniej, niż obliczono.

Omówiwszy wpływ y zwyczajne i nazffwyczaj- 
ne, daje  mówca następujące  zestawieni-u Gały, 
dochód nadzw yczajny  poza -wpływami norm al
nym i wynosi 412 mil. zł. Z tego 15 pi je. jkp 
szlo an pokrycie n iedoborów  z przL-szlosei, a  55 
proc. n a  rok bieżący. R a  nokrycie deficy tu  b u 
dżetowego pójdzie 167 miljonów, n a  do d a tk o 
w a ustawę skarbową 125 mil}. —  razem  285 
miljonów zł- czyli pozostaje jeszcze rezerwa 
62. 9 mil. zł. n a  nas tępną  ustaw ę dodatkową 
albo n a  rezerwę budżetową n a  rok 1925- ' )  L~ 
dzimy więc, że chociaż pokrycie mamy, ale je
steśmy bliscy wyc-7.2rp.ania rezerw.

Prem jer Grabski oświadczył, że mez.iędne 
jest przekazanie części rezerw w sumie G mil. 
zl. n a  rok następny.

Czechy dążą dc i/kfadu celnego 
z Polską

(Tt-iegram własny „Nowej Rtfrwmy11).
F ra g a , 11 lis topada. Ze związku czeskich 

przemysłowców informują, że rząd czeski za
mierza oprócz rewizji istniejącej poFko-ozeskiej 
umuwy handlowej doprowadzić także do defi
n ityw nego zawaneia uk iadu  celnego z PoD 
ską.

0Z8£i nie spieszą s;ę z uznaniem 
fcWsji sow êckiei

(Tełr-^ram własny „Nowej Reformy11).
Praga, 11 listopada. Wśród stronnictw poli

tycznych czeskich ujaw nia  się coraz wyraźniej 
rozbieżność noglądów na sprawę Dorozumienia 
z Rosją. Socjalni demokraci, k tó rzy  należą do 
koalicji rządowej, zarzucają drowi Beneszowi, 
że od początku zajmował w tej sprawie stano
wisko raczej przeciwre, a oneeme zupełnie w y
raźnie gra na zwłokę Dlatego też organ pax 
ty jn y  ,,Pravo Lidu11 dom aga się w te j  surawie 
wym iany zdań między stroniuctwanu, wcho- 
dzącemi w  sk iad  koalicji.
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f lH F O R H A C JE  P R Z E M Y S Ł O W E  1 H A N D L Ó W  E
T Z TARGÓW KOLONJALNYCH. N astrój na 
■aukcji tondyiicki&j w ubiegłym tygodniu spokojny
jpćzy cenaioh stałych. Ceny na Jaw a , Orange, Pek 
ikoe wzrosły o I d. Na targach kaw y tendencja 
nom  o pewnych wahań, rnocna. T arg  gdański przyj- 
niifje v\i§zełk-ie nadchodząca partje ze względu na 
•trwający w Po#c« w dalszym  ciągu znaczny po- 
ipyt na kawę. Ceny gdańskie były za: Rio typ 7 no-

lińska. Ceny fabryczne hartow ne są: luksusowe 
torebki dam skie z c.malją 25— 40 ił., bez emalji 
15— 25, wyro'by 111 kategorji 7.50— 12, kom bina
cyjne 5—25, zależnie od gatunku  skóry. Portm o
n etk i męskie 3— 10, dam skie 2 — 7 50, teczki do li
stów 1.60— 12, teki 15—50. Na weks-el dolicza się 
5—6% . W handlu wyrobam i metnlowemi ruch 
żywy, tendencja jrnocma. — Ceny w yrów nują się

iwy zbiór sh 100— 104. Santos Superior s-h 125 do z zagranicznem i Poszukiw ane są głównie piły, ś-ie- 
129 za 50 kg. ze składu w Gdańsku. iery. garnki emaljo-wame, p łyty, ru.-zty i buksy.

Braizydja notuje dzisiaj: Rio Wille typ 5 good j H urtow nicy dają k redyt na 4— 6 tygodni. W  dzia- 
*n, groanish sh 110.9. Rio Wille typ  5' good bean, j le norym berszczyzny ożywienie. Zmianie cen ule-be.

gireenisłt sb 114.3. Rio Wille tvp 3 good bean, gty grzebienie rogowe, które podrożały o 10% .
good óatrzaski ,,S tra teg i“ 1 1  centów , „K rasaw ica '1 16,greenrs,!) sh 118.3 San.ios Extra Prime. soft 

ibean, good roast sh 140.3 Santos Prime, soft, good uiiigoleitto1* 17. Guziiki a g a to w e ,  b ia łe , 1.1U-—1.15,
bean, good roast sh 135.3. Santos Superior, soft-,j za 12 grosów z panierm archć podrożały o 20% . 
good bean, gou-d roast sh 130 3. Santos good-soft, Taśm y jedw abne 50 złotych za 1 kilogram . .Je- 
good bean, good roast sh 128 3 za cwt. cif G d ań sk ,: i wab G nterm ana podrożał z 1.85 na 1.95. Zabra- 
w aga braizyłiijcska, t)0-dniowy rombours na Londyn, kło francuskich guzików  z masy perłowej od nr 9

Z TARGU TOW AROW EGO. W handlu bielizną 
tozipoczęły się p rzy g o to w a n a  do sezonu karnaw a
łowego. M ateriały sprowadza się głównie z zagra
nicy. T endencja na bicRznę mocna W handlu wy
robam i trykot a, rzowemi panuje ożywienie. W Fa
b rykat li ba.uk to-waru wobec znacznych zamówień 
krajow ych Tendencja mocna. Na k redy t dają  je- 
.dynie większe fabryki i to tylko wyroby luksuso
w e. W tiziaie wyrobów galan tery jnyeli ruch ży- 
jwy. Popyt głównie na mało torebki dam skie, port 
m onetki, teczki do listów i teki kredyt, trudny, 

^cndeucija słaba, mimo podrożenia surowca. Sa

i wyżej, zagrań i c-zm ych gTzebieui gęstych, baw eł
ny „D M. C.“ 206/50.

OŻYW IENIE W PORCIE GDAŃSKIM. Po za
kończeniu stra jku  roobtników  portow ych, obrót 
w porcie gdańskim  znacznie się ożywił W szcze
gólności zwiększył się eksport drzewa, k tórego  du
że ilości zatrzym ały się w porcie na ozas trw ania 
s-trajiku Ponadto  przybyw ają clahze ilości z Polski, 
co powoduje zwiększenie.,się ruchu okrętow ego. — 
Zarząd portu poczynił prace przygotow awcze w 
oezekiwainbi ok-purtu poł-kiago cukru przez 
G dańsk, który jest oczekiwany już w  najibliżazycłi

fjaiiiy baranie n i  podrożały z 32 na 37, zam sz. czagach W edług przypuszczeń gdańskich sfer. w 
'cielęcy z 65 na 75. K onkurencja austrjacka jest! tym roku >!yicrujp się przez port "dań  ki około 
bardzo dotkliw a, a p rzyby lj do niej świeżo ber-jlOOOOO wagonów polskiego cukru.

Z PRZEMYŚLU W ŁÓKIENNICZEGO- Popyt, na 
wyroby bowefniane znaczny, ceny stałe. Z tow a
rów półwelnianych -zwyżkowrd szewiot, w ostatnim  
tygodniu od 5—6% . Ceny wyrobów wełnianych 
zwyżkowały przeciętnie od 2— 10% . Popyt w bran- 
ży wyrobów dzianych silny, ceny zwyżkowe. — 
Transakcje przędzą baw ełnianą żywe. Również po-
z.ukiwana jest przę-d-za w ełniana wobec jęj, braku 

na rynku. Ceny mocne. Towa.ry baw ełniane odda
wane tą  coraz częściej za pokryciem częściowo 
wefedowem, częściowo za zalrc-zeniem. Gotówki 
otrzy-muje się stosunkow o bardzo ma-lo. aczkol
wiek do niedawna, w tej branży górow ały tansak- 
eje gotów kow e. W ek-le opiewają na term iny od 
30—59 dni. W wełnie, jak zwykle, sy'!uacja p ła t
nicza jest gorsza. W iększość pokrycia stanow ią 
weksle 60-dmiowe. Tylko za przędzę bawełnianą 
i w ełnianą otrzym uje się wyłącznie, praw ie go tów 
kę i pokrycie yóksłow e stanow i tu ta j rzadki w y
ją tek .

PLON PRZESILENIA  GOSPODARCZEGO W ŁO
DZI. P aństw ow y urząd pośrednictw a pracy infor
muje. że liczba beizrobotnyclr dosięgła 10 000 osób, 
z k tórych spora ilo ść  z m u szo n a  będzie w yem igro
wać do Fra.ncjd gdizie na razie jest zapotrzebow a
nie na siły wykwalifikowane. Sizereg beJrcboUiych 
zw raca się o w teM ąm e zapomóg, które w myśl 
ustawy wypłacane, być m ogą dopiero po upływie 
10 dni od d n ia  u tra ty  pracy. Z tego p o w o d u  panu 
je wśród bezrobotnych wielłłkie rozgoTV.Cizo.nie 

FAR BiA RN IE PŁACĄ PODATEK OBROTOWY 
JED Y N IE  OD ZAROBKÓW BRUTTO. W zwiąsku 
z żądaniam i, przedstawionc-mi w licznych memo
riałach Zwńązków wlorkiannicizych w s p ra w ie  no- 
weiliząciji podarku przem ysłowego w kierunku ziró- 
żniczlkowania staw ki podatkow ej, m inisterstwo

skarbu  w ydało okólnik, n a  podstaw ie k tórego far- 
biarmie i wykończał,me w przemyśle w łókienni
czym, zajm ujące 'się farbowaniem  łub w ykończa
niem w yłącznie obcych otwarów, opłacają poda
tek obrotow y jedynie od zarobków brutto .

Za zarobek brutto  uważs/.; należy sumę wyne 
grodzenia tyci) przedsiębiorstw , nie wliczając do 
niej sum, umieeizoz&nych w fak turach  z sum z ty. 
lulu udzielonych przez daną firmę rabatów , z w r o 
tów i toondfłkacyj. Również należy uważdć za bo- 
np-kację dalsze zwroty z rachunków w skutek wa
dliw ie w ykazanego tow aru. Zwroty te należy udo
wodnić praw idłow o prowadzonemi k Mag .mii b,ra 
dl owem i.

W Y PR A W IE  HANDLU ZE STANAMI ZJE-
DNUCZONE,Mi. Wobec dążenia pewnych sfer prze
m ysłowo-handlowych do szerszego kontak tu  han 
dlowego ze S tanam i Zjednocizonemi. Izby przemy 
słowo-haindSowe zw racają uwagę, że z izwoleuifl' 
na 'wywóz tow arów  do Stanów Zjednoczonych nie 
ą w ym agane w żadnym w ypadku Istnieją n a to 

miast. ograniczenia przywozowe. Z .arty i-m ów . za- 
brani-oniych na ogół do p r 'yw ozu . m ogą być ;spro- 
' 'idzane do Stanbw  Zjed-iiotzonych z zagranicy, 
na zasadzie specjalnych zezwoleń, nasloplfjące: 
dirzewka i szcz-epiouki (na zatsadzic zezwolenia 
am orykaństóego niiMstoratw.i rolnictw a): siano,
słom ą, wełna i włosie, pochodzące z Ameryki po 
hi dnio we] (również niezbędne zezwolenie mini- 
steratw a ro ln ictw a), o.pjmn i artyku ły  pochodne 
('Zeiziwołefliip ni.uislorst wa spraw  w ew nętrznych) 
i .‘dkiołiol (zezwolenie, tak zwane ..PruhibiiSion Di- 
■lector"). *

POPRAW A SYTU A CJI GOSPODARCZEJ 
W NIEMCZECH. W edług dom jesień prasy, liczba 
zamówień zagranicznych, jaką otrzym ał przemy?)

niianiecki, wzrosła we wrześniu b. r. przec.iętnio 
w p-orównaniu z sierpniem b. r. o 14% . Najwię
cej ich było w dziale parowozów i wagonów, cięż- 
krcii maszyn, a osobliwie maes-zyn specjalnych, któ-l 
re są dostaręza-ne do Francji i Belgii częściowo 
na rachunek spłat, o L ikodow aniow ych. Nadeszły 
zanióNyięnia na m ateriały  kolejowe (między ia u tJ  
mi na 8.500 t, szy*  ze Szwecji) i na i hrabianki 
(■do Turcji). Do.-tawy szyn kolejowych dla koioi 
aust.rjaPkicłi — jak się zda.jp -  będą też powie
rzone. przi my?ł0'w i-niem iecki nra. gdyż kuż-nicc 
■Juarjackie (Ałpine" .Mcm-tangeselłsohi-J,") zaofiaro
wały ceny znacznie ^yż-zv  od niemieckich- Obni
żenie taryf kole.j^cych d.a węgla westfal.-Kiego 
zostało uznane j r z f  zrząd pzti-ki z.a ni. udzowiu'.

OBECNY SYSTEM  .MONETARNY W ROSJI 
SO W IEC K IEJ. Maneta ir .ta lo w a  w Rosji sowiec
kiej za.-iąpim praw ie zupełnie dotychczas u ż y w a ł 
■no pieniądze papierow e. k tórych potrzeba było 
rruljanly na najdrolm iejszy yfyilalck. S ystfm  liio- 
netai-ny ap.iety je-t na zionie. Rubel sowiecki w art 
je?! 2 65 franków  zlo ty ih . u&uth, połowy dolara 
Czerwonu c z:i.wii?ra iO run!:, n u  \vŁirtość uicuti 
wyższą od funta .-,:te.rlinga Są bankuiMy I czor 
uonifre,, 3 ] wyżi j bankiwity o-riiblowe. d-rubl(.)\v 
1 inbel i po-niżi'j. Srenlune m onety do lt) kopie-1 
jck d(> ni-ii]a k-nrsU|ą w obiitiis R również jak i l>i- 
lon (.udzozieniey w poA óży n u |ą  łatw ość płaco-J 
nia 11 id i m onetam i
Ca '-S aS B SS B B W E SB  JM .

Ud[) twiiut/ualny ro«feucjor: 
M I C H A Ł  K O N O P I Ś S K i .

»• ł39-fi'

Przy grach i zahawrah, składkach i zadisach 
pamięfs|my o Towurzysivżie Szkoły Ludowejł

1

a ^ A z u R Y K ,  D A N E K
artystyczne, golowe oiaz na za
mówieniu. -  Wytwórnia* Sław
kowska 50, I piętro Telef. 2048-

d aw n . Z MAJEWSKI 
U L IC A  14A3?iVIELECKA L . 1 3

P. MAURIZIO
R y n e k  g ł ó w n y  3 8

hala  l i c y t a c y j n a
I t ia c k a  Ci Fe l. 2:108
m a tio sprzed an ia  ok azyjn ie  5

sy;*i:tji!, fortepian i U fn i  N a  £ ^ y  j  r a e b l e

do nabycia w fimiia

P r z e m / s i  L in o ls u m  
i Cerat

13. F U R O W I C Z  R y n e k  10 .
SŁAW KOW SKA 3 

(Hotel Saski).
JVarszatvsf> i S k ła d  
przi/hoi-ów fofotjrtificzĄ,, „ ,
Sz*w,A-a 2. Tri. 7 / '>aH, OS^lOSkl/f JalU/WS^! I S

nl. Szuwska 2

m ąskie i dam skie1 oraz ch ow ie

L. H0CH3TIM
ClOlia USoiOsOICAll ULICA FLORIAŃSKA L. 5.

Szew ska 9 T e ltf . 4365  
W yłączne za stęp stw o  firm;

B e c h t ite i n  
B l iW i r i e r  

B b s e n d o r f e r
i innych.

f i r m y  p o l a c s a m y

M. PLESZO WSK1
MAŁY KYNLK L. J  

TELEFON 41,'i6.

Rudolf 5otvak
Grodzka 1S. Tcl. <>511

J O Z E F  W IT  E U
zawodowy mechanik, stroiciel for
tepianów, kier. Wytw fortepianów 
B. Oabryeiskn, ul. Stolarska L. 6. 

Telefon 3S(J

N a j n o w s z e  m o d e le  j 
ip r z y b o r y m o d n ia r s k !e * 

poleca

JADWIGA 01/PES
POSELSKA 20 

Ceny prryslopne. jfełł
!!uilowr.a i fzoS<*iown słMZuóuż.

M M M M M

R E IM  S. A.
S R y ń s k  3 7

poleca  
o y g in d n e  krem y

»G KiN L J i  A  L A  A  l|% Dun a j e w s k i e g o  i  
T e l e f o n  1 4 6 0

-.'(.LACE - KOSMATA     1

Cement potiiaibizki
najwyższej 

gatunkowej wartości
m arki:

f i o n a r k n ,  f i o l e s z i t w ,  
S m a k o w a .

furbini'iii-4 i prać i ,i
H. S z a p & o w s f e ł © ^
Karmelicka L. 18 Rok ref 1863

vis a vis kościoła 00  Karmelitów

„TĘCZA“
C entrala: Czarnnwicjalia 72

Telefon N"1

|Teofil iiekiiep
S u k ie n n ic e  20

p o  5 ' S O z i .  !terj,itv web m? oraz płótna po

JULIUSZ N -CHT, Stradom5 If0 p . jJL ,d„°s?.dpl n  \  a "eniiou załóż. 1897*;̂ * &R03ZKA 60.T cl. 2I0(.

W ik ć o r  W a n d e r e r  
ul. S z e w s k a  21

T eł. 35-20.

P i

M. i 13. W eissberg ^  A  M M  ¥ ¥ 1 1
S tarow iśln a  10. — T el 3053. ! J .  L W i l E i l  

Poleta rówmpi do szycia. R y n e k  g l .  l l  (w podwórza)
ARNOLD

S Y iN D 5 'KA T  
k o s z y k a r s k i  s . a .
S z c fS p & ń s k a  1, t e ł ,  1493

i t. li
R y n e k  git. 5 .

*3 T ow ary p alan t , pończochy, try- 
lu iia/ft. b ielizn a  I t E R E i Y  — 

k alosze , śn iegow ce i t. p. ,95 
T o w a ry  h o lo n ia l. i w in a . S im u n  O lire n s ic in , ju n io r
     5>h?<lii 4 5 .

U L I C
i b*c-lę try styczn e.

G r n u d - H o t e l A  G e b e th n e r  i V vo lff S>zsse?5ais Ł O - J E E
Ul. Sta H hl e . f t i  r> 1 R y n e k  g t  2 5  | parow a fabryka mebli

Rynek glórvny L. 11 
Plac Szczepański L. 2
W i a d .  N O W A K

G a r b a r s k a  2 6  
B a i t o u n k '  I r t f J a i l i a . n i e !

FIU OL »JAHR«
jd ta ln y  środek pi zeczj s '.cza
jący  dla dzieci i dorosłych  

G łów ny skład:

A p te k a  G ra D w sk ieg O ;  
Kraków — Tel. 402

fcajtańsie źródło zakupna!

FR. PAWŁOWSKI
S i c w s k a  2 7 .

Wółlkr liliit-ry, Kon Liki, wina, 
onurc. Kawy hf*iliaiy, kakfto, 

konserwy i «ckolaiiy. 
C IA ST O  D E S E K  O W E .

„T E A T R A L N A

AUTO - I*AS.AIS W Uippera 
ul Smoleńsk 31, Iclef. 107 . łłUtf

pomieszczenia samochodów 7. 
wszelkiemi wyaodami, benzyna.

i o liw a  na m iejscu. I j /lM O  r ^ O V V O Ś O iir
*• S tu ro w iśh iu  L. 
T e le fo n  2 3 4 5 .

— jhsiążHJ. nuty, pisma krajowe UL. SZPITALNA L. 84. (t t t  i } j  rni j  J  
&i! i  z a g ra n icz n e . --------T f  I W  1 t O  i  C l  I ł i e O b a l d

» * Ll Jli U u U  W P  K. | i ^ aw niej Bracia T b eob ald ow ie

M A ŁY  R Y N E K  L ' »» <•
SzpilaD a 38, Tcl. 2320 I S<3i ; g a r t lia  o ls f a  

;Vis  4 v is  Teatru im. S łow ack iego m apy, k siążk i, a tla sy , nu y na  
°  rozm aite m etrum enta  i o r .n esh ę  

Sławkowska 3 (Hotel Saski)
: I o Ii P r n i 3 Taw n ^ n /lzcn iu  m ieszkań , dywa: l v y (3 l,l ia  lUY. LJdórftJ łl(łlt- ,. |fłt p o ld fv . koce, łóżka t:
lecą bogato z^opatizoiiydzinl, ^y.no, n-kUiwe, dekoracj

TELEFON Nr 4136 
I>oleca:

dyw any  
ino-

b e leD ystyczy , szt tiki dla teatrów  
am aioi skieh.

W iięiiz, b ud łaty  i r,

Bank Małopolski S. A
Zak/ad w Krakowie. RTnek gf. 2ó

za ła tw ia  w sze lk ie  czynn ości 
bankow e.

foli istik Pnowsi
we Lwowie
Filja w Krakowie

n l. M ikołajska 32, tel. 45X7 i 4 2) 
Oddział m iejsk i R yn ek głó^  ny s\ 

Telef. 92 
załatwia najkorzystniej wszel- 

czynności bankow e

U ł & a y s ł f i i s R p p s K l 1 h e r b a t a
D o m

dla handlu i p izem y sła
U en lia la  Hj-nck gf. 39, A—B 
Kilja: Kynek glów r.y 30, C—I)

Telet. <102.3020
G łów ne l.iu io  k u p n i i sp ized aży  
realnnóci, m ajątków  ziem skich ,! 
gosjR ularsk iet. parcel, to u ili  
hanillowyW), sk lepów  i  t. [1 .

ZNAKOMITA H E R »A TA
a  „ W  I l i :  ZSĄ‘*

WbZKDZlE 1)0 NA BYCIA I 
S zarslti i Syn, ftrak u w .

o ia z  b in io  og lo izen  i reklam y.

r . a ™ ' Fatryka najprzodolelstych ,, ,ifV KiiOWiCe, Zie!ąi)3 15
B S l a g w & f l g Ń a & g g : 1 Lwów. Sykstuska 2
W H B H  jBBBłW E  H B  B I , A L U  C ' " ------

l  & F. Mm i dl J U O L S  _____
Cognac ,;i Rok zal. 1575 r

„B ET O N  1
Akcyjna Spółka budowlana 
ul. M ikołajska 32, tel. 4314, 
wykouuje wszelme roboty budowl,

DZIAŁ TOWARU #Y
wszyetkioh materjatów
b u d o w la n y c h

w s z ^ d / ic  d o  n a b y c ia .
Rok zal. 1575 

*.Ą dlać \v < t /.ę 4 lz ie !

P R Z Y B O R Y  
D O  P A L E N I A

I USZCŻSL.NME.MA 
sk ó ik ow e, fibrow e i gu m ow e

Z w ieizyn iecka  23 T eleion  430 f.

RESTAURACJA .. “"IZi'1* w.
M I E S Z C Z A Ń S K A  L A , M j Ł R  A “

F ln r ja ń sk o  19 . wyiobu_ fabryki

--------------- Jv. Jtząca i U m iu rsk i
c T A p Y  T n T P u li ° f  * w - t r -u d y  L - 4o  i  A  H, i  Hailcpsiy środek DritCiynctaiatyi

u l .  J a g i c l l o ń a k u  1. ^  u nplrkadi, ilios;!i(r|iu"li i L p

F i l j a :  „ H o t e l  F r a n o u a k i 11, 
u l .  P i j a r s k a  13.

Ż y S N A L E
polski e , fran en sk ie, a n g ie l
sk ie  i n iem ieck ie , na jesień  

i zim ę 1924,25 r . oraz

KROdf GGTOWt
s p r z e d a j e  n a j t a n i e j

„ R U C H * '
Kraków, ul. Szcrepań ska L. 9

T elefon  36h.
DU P T . K sięgarzy  i Od- 
pprzedaw ców  kom is i rabat i

W 0 0 KI i WINA

Henryk Blatt
Szewska 18.

Fetle/wicz i n̂liigyay
I * o d \ v a le  6 .  f e l .  1 2 3

w y tw  win m asnj. i hnrt handel 
w in , w ina m sza ln e z w ł. w innic.

J .  W cd e n t a
Pieczecie luniczulcowe 
m onogram y i herby  

Sławkowska li 
(Hotel Saski).

Hridj
D Y W A N Y

^ a j t a ń i i i c  ź r ó d ł a  dyw anów  
perskich ty lk o  w e tirm io

L E W K O W I C Z  I J U R A N
G r o d z k a  3! )

Pomcdny Bank i,lsai
S . A. we Lwowie. — O d d zia ł 
w Krakowie, Rynek gf. 35.
(KrzysztofoiwŁ T el. 2166 i 4124.
załatwia n a j k o r z y s t n i e j
w sr e lk ie  czyn n ości bankow e oraz 
przekazy na wszystkie miejsco

wości krają i zagranicy.

Zieosłd Banit Kredyiowy
T .  A.  w e  L w o w i e  —  O d d z ia ł
Ul KrakAuiip F, a - :''ó c P a  SI A1,. aOWSK.) 6, - TEI,. Iu4W RrtkOWie, biO.janska o2 Sitlid faib, maerjalów :duw.

; Hotel i r e stŁ u n to ja ,, M oren o!"

!* Gertrudy 6 ''"Telcf. 4do
i pokojtr goie a komf urząd.'., Imfcł. lianti. 1 
!di*lik Potrawy ciepła. Mena 1 3 dań 1*40.

Hurtiłwnj skład towarów galanteryjnych, 
spinki, grzebienie, tow. stalowe. Speejat- 
nośe: cygarniczki, fajki, zapalniczki, ka-

Reii-!is7-vous dla prẑ zjnjsł!:'111™:.'10 rli Jak?b Lr°Jef I
E. Dobrzyńska obecn ie B. Pytelj 

I. 3328 !

Wiesenfeld, Krakowska 13-

FR. LEN ERT

2alatwia wsrelkie transakcje wra- 
kre» bsnkowośol wahotlzące. 

Spnedti l kupno walut, papierów 
wart., udziela kredytów.

benz y ny, sm arów  i o le i.

T. rńĘŹYK pl, Szczepański 8(
m ydło, eoda. chlorek, sp irytus,
b enzyna, w-osk, terp en tyn a , w ió  , 

r:i sta lo w e , szczotki ióżne. ( B J

n ' S

V i i  .  A  ł A
m ag. tow . m odnych m ęskich  

i dam skich  
Siay. kuwska 8 (Cm; loi>Urtiiąj"0

swsHi i Polakiawlcz 
FłorjińsHa 13

5  S T ? R o k  7.ałuiC'niii 187?
  -  ~

. .  E M S H M M i
w s z e l k i e g o  r o d z a j u  
d o  n a b y c i a  w  f i r m i e

PRZEMYSŁ USOLtJl*

P R Z Y B O R Y
G I M N A S T Y C Z N E

Magazyn galanteryjny, 
skład bielizny, obuwia \
kapeluszy, jiliSiuyt 
przyborów do 
podróży

& Sław kow ska 3 
T elefon N r 516

I U
% i i e k  I S io w n y  1 9 .

WIKTOR WANDERER
TEL. 3520.N ajnow sze Jsupe uaze da usliie SZ E W SK A  21 

i  przy bory m ed n iarsk ie  I_______________A, LEI .2A3 blj
O B O D Z K A I I  ^
w ejśc ie  w bram ie 

Btwnstannio nadchodzą nowości t Ta- 
ryż-i i W: od ma. Tani/.e kapelusze, je- 
dwuLio, nks.imity, WsU^ki, woal In i t. <1. 
S p ized a ż  hurtow na i częśc iow a.

_

d  e  k o r a e y j n y  '
'U rządzen ia k uchenne, dom owe  

i różne now ości

K̂ ROL ORLBGRf

T I . B a I a b u s z y ń s k a ; Ł  
& F. Wojas 
ul. SzewskH 10

H n f j t  W & m W A N M
n l .  S l a r o w l ś l n a  6

p oleca n ajp ięk n iejszą  b ieliznę, 
pyjsm y i ob uw ie Tani miesiąc!

f a b r y k a  b i k l i z w
I  T R Y K O T A Ż Y

K r a k ó i ł  - P o d g ó r z e
D ą b r o u  sK a 15.

fIEhtY820RŻEDiVY SKLAh FUTER

A .  J A C H I J t S S K I
ULICA GRODZKA L. 14 1G.

St. K ierzek
kuśnierz  

aj. ś w .  A u n y  L. 4.

Futra firmy HJOoor
nznarte za najlepsze, 

n ajtrw alsze  i n ajtańsze  
Kraków, Grodzka 13. Telefon 17

Z A S Ł A S  K t. VrGRr«!
H .  R S T B t U M

B row ar O k o c im
reprezentacja:

ul. J a n a  5. Tel. 195.

Fracow nia i skł .d Inter

T. S i  E R  P i ń s k  i
ul. Floriańska 32. Telefon 35G4

F I R A N K I  1

HOTEL SASKI
S ł a w k o w s k a  3 .  T e ł .  3 7 .

U I K T O R  B R O JłlO W IC Z

f ulica Srczepańska l .  1- 
M agazyn b law atn y  oraz p ierw - f  
szo izęd n ap racow n ia  suk ien  i.ko- 

stju m ów  dam skich.

„AGRODYNAkio*1 D- Schręibęrs z
7 ■ ■ t  . . . _____  t.rirA r  n o . i a w c i r f l  u o  »-?»■Inz, T. Klecz6wsl<i 
Jag ie llońska  6. Tei, 3566.

u nca  F L O R JA r iS K A  32.
-  MA GA Z Y N  MÓD —

mala rz
pokojowy i ko&cieiny, 
orazpokostnlczo-lakiernlczyi A. SATI LER 
Łobzowska 15, te!. 1520 GEmyDY_24, j rEU 4162

—— -EJA\nqO KJUM002J J  —

uęi (e bzsbuioi 

^ l a c i i z g  J 3 Z Q F
Oryg, obuw ie a n g ie lsk ie  z g a 
rn ow em i p odeszw am i polp.caf ma

LeserkiewT z i Śka
R ynek 1 1 . pl S zczepańsk i 2 .

AT.EKSAN1JRUWI0Z
B n s z t o w a l l .  —  Tel. S i l  i 4 0 6 4 .
M agazyn przyborów  biurowych.

FABRYKA. SKOK
W RYBNIKU

BRACIA ŻUREK
HUKTOWNY S K łA b  

UL. S T A R O W IŚ L N A  L . 1 0 ' p  ...

Kupujcie
znane kra jow e w yro b y  

bawełniane firm y

cia OZEGZOWiCZKA
w  A N D R Y C H O W I E
I !  Sprzedaż hu rtow na !!  
Posiada sk łady hurtow- 
ne 5ve w szystk ie li w ięk 
szych  iniifctach :v kraju .

ni M ikołajska 13. telef. 3037 
“  250/o n i ż e j  c e n n i k a .  —  
T am że do nabycia ź n r i s a l c ,  
form y, podręczniki i t. j i . oraz 

n a u k a  k r o j ó w .

Z a k ła d  k r a w i e c k i  d a m s k i  
I m ę s k i

J .  K u m a ł a
u l ic a  S z c z e p a ń s k a  L. 13.
A .  M A L A R Z

Grodzka 59, 11. p. 
MAGAZYN SUKIEN MĘSKICH 

U lgi w  sp łacie  m _______

Zakład krawiecki męski i damski 
,T. GAJDA

Dębniki  Rynek 9
ba.idn* wykonanie strojów męskich 
2 raaterjiłów własnych i dostarczonych

|io cenjcb konkurencyjnych

BLii.nEsifELDjflli SflMłl, KaiiEElUa 39.

Bnrshn 87-83 Tei. 2155

E. CZARLINSKI
X S Z E W S K A  2 .

Michał Slonfsny, SławKowika 24
przybory szk o ln e i kancelaryjne, 
w yroby skórkow e i m etalow e,: 

karty do gry , szach y  i t. d.

M t r s m  e n t y
zeszyły, gumv. j*rzvl*orv kanceUryjno 

A . Ź E M 3 R Z Y C K 1  
U L . F L O U J A K S K A  9

LESEKKIEW I0Z
I SKA

RYNEK GŁÓWNY U. 
PL. SZCZEPAŃSKI i.

f a u l i ,  1 2 .  T e l .  5 ‘J
|dostarcza hnrt. i detali, węgiel z pism* I 
Bzor/ęilnycli kopalu góruośląMkich t kraj |

l V Ł A i> .  J A N l i O W & J4 3  I
jul. Kapucyńska 3, Telefon 3203 

poleca w ęg ie l i koks 
górnośląski z  kopalni „Król1* 
dąbrow ski „ „ „Kazimierz-
k rakow ski rJanlna“ i „Krystyna* 

górn ośląsk i koks Knurów 
w ia z  7. dostaw ą do p iw nic, 
po cenacn k onkurencyjnych ., 
 Dogodne warunki zapłaty
Główne składy w ę«la i drzewa j

F r ,  J e l o n k a  i  S p .
P a w i a  3 .  T e ł .  1 7 4 .

Zast. w ęg la  jaw orzn ick iego.

2 A K Ł . A D
P O J A Z D Ó W

w ynnjm nje n a  ś t n b y ,  w ycieczki 
i do d w o ica  kolejow ego

T. Ż i E G L IK O tP S K I
K arniflic lia  <>. Tel. 63.

Tomasz Knebel
ló lu g a  27

2,AR4H Vl& I ij N adeszły  oryg. paryskie mo-
p tzyb ory do św ia tła  elek t rycz- , |  dale jak oteż w sz e lk ie  przyb. 
nego i dzw onków  elek tryczn ych !! m odniarskie oraz ak sam ity  
sprzedaje najtan iej f ma „LUX“ j i jed w abie. H urt! D eta li 
Plac D om inikańsk i 2, T pl 3335.*3 « .  mm TFmBcjgya

W U R Z E Ł
| Rynek gł. II, wpodworca

(Dom W enecki).

i M & i e s l n
m a s a r n ia  

F lo r ja ^ sk a  51. T e l. 5 3 2

Krakowska fabryka opłatków, 
andrulów i wafli 

u l .  K r ó i .  J a d w ig i  20.

. lif t5 W ia d  B ie n .d r .> jl| | | fp
* j  Kraków,Szpitalna J8,Tel. 138

-  ■■ B W anny ż e liw n e , em a!jow .ine,

Ol Cii Y R E >11 N u TON MODEL 12 
Wyłączny przedstawiciel na Itacozp. Fol. 
ile bis biurowe pierwszorzędnej fabryki 
pabianickiej oiaz wszyslkio przybory 

biurowe 
Tow. przemysłowo Inndlowe

S L C C K - B R U r i S. A .
. . _______ . w WA5SZAW1E |
^ S S ^ ł i 0dd2, w Kfa,,ow,,j' Bfach<' i? * Tt?* 2C,5S’ .

N ajw ięk szy  w ybór w szelk iego]u m yw aln io  faja-nsow*3, k lozety  
rodzaju fiia n e k , etam in. p o itju r,!w odociągow e, pieóe łaz ien k ow e  

h aftów  i t p prleca i w sz e lk ie  m a te ija ły  do w ouo. 
F I P S f  H t T Z  I IV £  E T Z id ą g ó W jg a zn , cen tra ln ego  ogize-  

G r o tS z k u  7 1 . I w an ia .

A  r \ r »! F  P "  A  R P  R iP w e o w n ia  rnecham y- dla na- Główny sktad owoców południowych
i r i  W  J i * - * “—  P | ! g r a i n i ł tu  »C7 l ' t l  n f i n a f l n ł a  i  r n d t t f t .praw5'maszyii d o f is a n ia  ir a c n o - _

ira n ia  , N a tio n a l i .. _ » r £  J a .
. l , i i c f a a i  / i<  L  i i -  t  i ,• i m 1

SliDic damskie oiaz konfektia inscietain i. F lo r ia ń s k a  32. -  r a i  > i.n . s z e w s k a  lu . —  raieton Id b o

FLORIAŃSKA 6.

ara-  w szelk iego  rodzaju  skóry 
tak k rajow e jak o też  za g ra n iczn .
Szyna osa 6 i huk

ś w .  K r z y ż a  7 .

*?.
XI13BU >|A'.iao£,

! uUiAiOpmjj — ’d *} 1 
©żoiujpS ‘©irtoaopnłs ‘oijjrsołonąg 
Jei3fo'B?‘8.ns Ufunzo rnąiózsM zv?to

id m S Z Y  WYBÓR
różnych czapek: 

o ficersk ich , urzędniczych  
aiiadem ick icb  — poleca

J .  K A S  E £ N I K
Florjaństa 20 Tel. 1509

jak rów niifż in k ru stau je, bronzy  
i  szkłu  w en eck ie  poleca

M. JAKUBOWSKI
S u k ien n ice 28-27

J a n  Kwiatkowsk’
Z w ierzyn ieck a 10 Tel, 79 albo 1203

Naiieps/k gst. wp&la i auewa. 
P O L S K I  TARG
Składy w ęg la  górn osią sk .. Ural., 
bryk ietów  i drzew a przy ulicy 
Paw lei Biura Podhale 7, tc l 1504

Łopaty stalowe
KrosS A Biała (ad BtoUk-oLakiaii dia fotografii i portretów 

1  „ S Z T U K A ' 1
Starowiślna 22. vu a w  Kra Nowości

p * a HA i wykonuje a rt wszelkie roboty
wm m *3 «■ 552^ w zakres fofcogiafji wchodzące 

T el 458kó |oraz zdjęciu do legi ty macy i 
^**i paszportów w 5 sn

Ceny bardzo p izvstęp n et;g

P O D K O W Y
ootowo i półfabrykaty 

Kres S. A. B:c.ła(a,l Riotakn-!
R y n  U g>. 3 5 .

3R).y»y d z ia ł :  lu s t r a .

(B rzytw y a n g ie lsk ie  sz tu k a  1 2 z l , 
,zw y k le  dobre od 4 do 8 zł G arni
tur p asek, pendzW i brzvt w.i o zł

G&sssssasaBBss&eaBBR 
® „ C O N C O R D I A 1’ M

. H  J A S  A \V O L \E G O  B
^  m jdac S7.02?jmuski 2 TH»iod *331 

. M jfrijrny w i: lud, postadaiąoy wła H
8Z h Ł A , LU S T  HA, KAMY S  5uą fa^ok* trumien. F:?nilea
T. Z A JD Z IK O W S K I |  i

n l, s w  J a n a  L . 3 0 . ijW BgJgashM M a p g a g  ’ , gŁaq

ta
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